
Projekt planu 
5-letniego w Sejmie

W Sejmie znajduje się rzą­
dowy projekt uchwały o pię­
cioletnim planie społeczno- 
gospodarczego rozwoju kraju 
w latach 1971 — 1975 Będzie 
on przedmiotem pierwszego 
czytania na najbliższym ple­
narnym posiedzeniu Sejmu, 27 
bm. Projekt |ten był już wstęp 
nie poddany pod dyskusję po 
selską pod koniec V kadencji 
Sejmu, a węzłowe jego założę 
nia były dyskutowane w toku 
kampanii przedwyborczej. Wie 
le uwag obywateli znalazło 
w nim swoje odbicie.

Podstawowym celem planu pię­
cioletniego — czytamy w doku­
mencie rządowym — jest zapew­
nienie wszechstronnego rozwoju 
socjalistycznego społeczeństwa, ze 
szczególnym uwzględnieniem po­
prawy poziomu życiowego, socjal­
nego i kulturalnego ludności; o- 
siagniecie wydatnego wzrostu pie 
nieżnych dochodów ludności, 
realizowanego przez zwiększenie 
płac realnych pracowników za­
trudnionych w gospodarce uspo­
łecznionej o 18 proc, oraz zwięk­
szenie w zbliżonym tempie docho­
dów realnych ludności rolniczej, 
przeznaczonych na konsumpcje, a 
także przez poważne zwiększenie 
socjalnych świadczeń pieniężnych 
państwa. (PAP)

HCP — przed 1 Maja

Dobre wyniki
rzetelnej pracy

Uwaga załóg wielkopolskich zakładów pracy skupia się 
obecnie na realizacji zadań pianowych II kwartału br., wy­
konaniu zobowiązań dotyczących dodatkowej produkcji w 
ramach akcji „20 miliardów” oraz przygotowaniach do ob­
chodów tradycyjnego święta 1 Maja.

Wczoraj — w obecności 
I sekretarza KW PZPR w Po 
znaniu — sprawy te omówił 
aktyw partyjny Zakładów 
Przemysłu Metalowego H. Ce­
gielski. Wiele czasu poświęco 
no dobrym wynikom uzyska­
nym w I kwartale br. dzięki 
rzetelnej pracy całej załogi.

36 dni przed terminem

Przekazano baterię 
koksową w Hucie Lenina

24 bm. w Hucie im. Lenina 
na 36 dni przed planowanym 
terminem przekazano do eks­
ploatacji baterię koksową nr 
11. Przyspieszenie tej inwesty 
cji jest wynikiem realizacji 
zobowiązań podjętych dla ucz 
czenia VI Zjazdu PZPR przez 
załogi generalnego wykonaw­
cy — Przedsiębiorstwa Prze­
mysłowego Budowy Huty im. 
Lenina oraz firm specjalisty­
cznych Oblicza się, że przy­
spieszenie tej inwestycji oraz 
przedterminowe uruchomienie 
baterii nr 12, która rozpoczęła 
produkcję już w marcu poz­
woli na wyprodukowanie 
przez koksochemików kombi­
natu im. Lenina dodatkowych 
ilości koksu wartości ponad 
70 min zł. (PAP)

Delegacja TPR-P 
w Poznaniu i Gnieźnie
Na zaproszenie Zarządu 

Głównego Towarzystwa Przy­
jaźni Polsko-Radzieckiej prze­
bywa w naszym kraju delega­
cja Zarządu Centralnego To­
warzystwa Przyjaźni Radziec- 
ko-Polskiej, której przewodni­
czy sekretarz Komitetu Obwo 
dowego KPZR w Wołgogra- 
dzie A. A. Nibenza. W skład 
jej wchodzą ponadto sekretarz 
Zarządu Centralnego TPR-P N. 
Morozowa oraz brygadzista 
murarski z Czerkas W. Zaboło 
tny. Gościom towarzyszy wice 
przewodniczący ZG TPP-R Z. 
Kanarek.

W godzinach rannych dele­
gacja radziecka zwiedzała 
miasto a następnie spotkała 
się z przedstawicielami kierów 
nictwa Zakładów „Cegielskie­
go” Goście radzieccy intereso 
wali się przede wszystkim kon 
taktami ..Cegielskiego” z Kra­
jem Rad, bieżącymi sprawami 
produkcyjnymi, jak również 
zagadnieniami socjalnymi zało 
gi wielkopolskiego giganta.
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Dekoracja placów i ulic • Urozmaicony program imprez
artystycznych • Bilansowanie osiągnięć zawodowych

Poznań przygotowuje się
do obchodów majowego święta
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Podobnie jak inne miasta Poznań w miarę zbliżania się 
1 Maja — przybiera coraz bardziej odświętny wygląd. Z każ­
dym dniem widać coraz więcej flag, okolicznościowych plansz 
i transparentów. W zakładach pracy odbywają się wieczor­
nice, akademie i spotkania, poświęcone m. in. omówieniu do- 
tjchczasowych osiągnięć ludzi pracy w naszym kraju i za­
mierzeń, których realizacja przyczyni się do dalszej po­
prawy ich warunków materialnych.

Np. w Fabryce Obrabiarek w 
tym czasie produkcja global­
na zwiększyła się o 14 procent 
(w porównaniu do I kwartału 
1971 roku) Jest to wynik wzro 
stu wydajności pracy, a nie 
wzrostu liczby zatrudnionych. 
Z pewnością wyniki byłyby 
jeszcze lepsze gdyby nie pew­
ne trudności z zaopatrzeniem 
materiałowym. Wokół rozwią­
zywania tego probk mu, dal­
szego usprawniania organiza­
cji pracy, systematycznego po 
prawiania jej warunków oraz 
warunków socjalno-bytowych 
załogi skupiają się też wysił­
ki aktywu partyjnego, gospo­
darczego, związkowego i or­
ganizacji młodzieżowej.

Właściwa troska znamionu­
je także cegielszczaków, jeśli 
chodzi o zobowiązania podjęte 
w akcji „20 miliardów”, a do­
tyczące również produkcji na 
eksport. Znaczny jest stopień 
ich realizacji. W Fabryce Sil­
ników Okrętowych zobowiąza 
nia te zostały włączone do 
planu i są rozliczane tak skru 
nulatnie jak zadania plano­
we.

Mówiąc o przygotowaniach 
do obchodów 1-Majowego 
Święta, podkreślano jego bo­
gate tradycje w HCP, co za­
wsze przejawiało się m. in. 
w gremialnym udziale cegiel- 
szczaków w pochodach i in­
nych imprezach pierwszomajo 
wych.

I sekretarz KW PZPR Je­
rzy Zasada przedstawił zebra 
nym sytuację społeczno-eko­
nomiczną w Wielkopolsce oraz 
na tym tle pracę wojewódz­
kiej instancji partyjnej. Na­
świetlił także niektóre proble­
my sytuacji międzynarodo­
wej.

I sekretarz KW PZPR ser­
decznie podziękował cegielsz- 
czakom za ofiarną, rzetelną ro 
botę.

Także wczoraj w innych 
wielkopolskich zakładach pra­
cy przebywali członkowie kie 
rownictwa KW PZPR. W „Wie 
pofamie” z aktywem partyj­
nym rozmawiał sekretarz KW 
PZPR — Jan Pawlak, w .,Po- 
mecie” — sekretarz KW PZPR 
Władysław Śleboda, w Zakła­
dach Rowerowych — sekre­
tarz KW PZPR — Jerzy Woj- 
tecki, w Miejskim Przedsię­
biorstwie Komunikacyjnym — 
przewodniczący Wojewódzkiej 
Komisji Kontroli Partyjnej — 
Franciszek Nowak, w Zakła­
dach Naprawczych Taboru Ko 
lejowego — zastępca przewód 
niczącego Wojewódzkiej Ko­
misji Kontroli Partyjnej — 
Teofil Stróżyk. (y)

W poszczególnych dzielni­
cach przewidziano koncerty, 
zabawy, imprezy sportowe i in 

Na zdjęciu: fragment dekoracji 
w Poznaniu przy dworcu towa­

rowym.
Fot. — K. Przychodzie!

ne, dostępne dla ogółu miesz­
kańców. Jednym z miejsc ta­
kich imprez będą Łęgi Dębiń­
skie. Tu odbędą się występy 
różnych zakładowych zespo­
łów, orkiestry. Chóru „Moniusz 
ko”, artystów, a na terenach 
przylegających do Młodzieżo­
wego Domu Kultury przy ul. 
Bema — rozmaite imprezy, w 
tym zabawy dla dzieci i mło­
dzieży

Różne zespoły występować będą 
w parku im. Kasprzaka, na Soła- 
czu i na Rynku Jeżyckim. Impre­
zy dla dzieci i młodzieży mają być 
też zorganizowane m. in. na osie­
dlach dębieckim I raszyńskim, na 
boisku Technikum Budowlanego 
przy ul. Grunwaldzkiej, w Domu 
Kultury „Wierzbak“ 1 przy ul. 
Przybyszewskiego.

Akademie 1-majowe w DOKP, w 
Oddziale Remontowym Wojewódz­
kiego Przedsiębiorstwa PKS i

Powodzenie misji „Apollo -16“

Trzech astronautów 
wraca na Ziemię

Pojazd kosmiczny „Apollo 16“ 
cięższy o sto jedenaście kg skał i 
próbek gruntu księżycowego krą­
ży dookoła Księżyca.

W poniedziałek o godz. 2.26 sto 
pień startowy pojazdu księżyco­
wego „Orion*1 z Youngiem 1 Duke 
na pokładzie oderwał sie od dol­
nej części pojazdu, która posłu­
żyła mu za stanowisko startowe i 
wystrzelił w przestrzeń „jak ko­
rek od szampana11 — jak to okre­
ślono w ośrodku kontrolnym w 
Houston, gdzie start obserwowano 
na ekranach telewizyjnych. O godz. 
4.59 pojazdy „Orion11 i „Kasper11 
połączyły sie pomyślnie, a kosmo 
na u ci wraz ze swym bezcennym 
ładunkiem przeszli na pokład ka­
biny macierzystej. Mieli oni dozo 
stać na orbicie okołoksiężycowej 
ao wto-ku do godz. 3.15 czasu war 
szawskiego. a w*ęc do uruchomie­
nia głównego silnika pojazdu i 
wejścia na tor wiodący ku Zie­
mi.

Duke 1 Young spędzili na po­
wierzchni Księżyca łącznie 71 go­
dzin, z tego nieco ponad 20 poza 
pojazdem, (PAP) 

w Restauracjach Dworcowych 
„Wars** przebiegać będą w rados­
nym nastroju także z innego po­
wodu. Załogi tych przedsiębiorstw 
otrzymają bowiem sztandary prze 
chodnie za zajęcie I miejsca w ro­
ku 1971 w ogólnopolskim współza­
wodnictwie o najlepsze wyniki.

Program imprez 1-majowych 
jest urozmaicony. Większość z 
nic', przewidziano na sobotę, 
niedzielę i oczywiście 1 Maja.
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Kolejarze okręgu poznańskiego 
znów najlepsi w kraju

Poznańscy kolejarze od lat znajdują się w czołówce kra­
jowej. W corocznych współzawodnictwach międzydyrekcyj- 
nych pięciokrotnie zajmowali drugie miejsce, dwa razy (w 
1965 i 1968 r.) objęli prowadzenie. W wyniku ubiegłorocznej 
rywalizacji przypadło im w udziale, po raz już trzeci, 
zaszczytne I miejsce. Tym razem zdecydowanie, bo różnicą 
46 punktów, wyprzedzili kolejarzy okręgów gdańskiego
i wrocławskiego.

25 bm. będzie w Polsce zachmu 
rżenie umiarkowane, okresami du­
że. miejscami przelotne opady de­
szczu. Temperatura maksymalna 
od 5 st. na północnym wschodzie 
do 8 st. w centrum i 12 st. na po­
łudniowym zachodzie Wiatry u- 
miarkowane i słabe z kierunków 
północnych.

MAAAAAAAAAAAAMAMAAAMAAMAAAAMAAM/WWWWWWWMWWWWł

Odznaki PRL dla działaczy ZSRR
W poniedziałek na uroczystości 

w siedzibie ambasady PRL w Mo­
skwie minister kultury i sztuki, 
Stanisław Wroński wręczył odzna­
ki „Zasłużonego dla kultury pol­
skiej” 40 radzieckim działaczom 
państwowym, społecznym i kultu­
ralnym. Odznaki te otrzymali m. 
in.:. minister kultury ZSRR. Jeka- 
tierina Furcewa. kierownik Wy­
działu Kultury KC KPZR. W. 
Szatiro, przewodniczący Komitetu 
d/s Kinematografii. A. Romanow, 
kompoz-torzy Aram Chaczaturian 
i Dymitr Szostakowicz oraz piani­
sta Swiatosław Richter.

A. Jelisiejew - w Krakowie
24 bm. goszczący w Polsce ra­

dziecki kosmonauta Aleksiej Jęli 
siejew przebywał w Krakowie. W 
km dniu bohater 3 wypraw kos­
micznych zwiedził zabytki miasta, 
spotkał sie z krakowskimi astro­
nomami i załoga Krakowskich Za 
kładów Armatur oraz zwiedził 
muzeum lotnictwa. W godzinach 
wieczornych A. Jelisiejew udał sie 
do Torunia.

List kongresmanów do Nixona
12 senatorów i 69 członków Izhv 

Reprezentantów Kongresu USA

W sześciu województwach 
o realizacji zadań gospodarczych

E. Gierek na naradzie w Katowicach
Wczoraj odbywały się kolejne narady wojewódzkiego ak­

tywu partyjnego na temat sposobów realizacji nakreślo­
nych już i znanych założeń planu 5-letniego.
Taką gospodarską debatę 

nad tym co trzeba i co można 
zrobić, by — w miarę włas­
nych, dobrze ocenionych możli 
wości — nie tylko wykonać 
ale i przekraczać założone pla 
ny, odbyły aktywy woje­
wództw: białostockiego, byd­
goskiego, gdańskiego, łódzkie­
go, katowickiego i warszawskie 
go. We wszystkich tych nara­
dach uczestniczyli przedstawi­
ciele kierownictwa partii: do 
Katowic przybył Edward Gie­
rek, w Łodzi przebywał Jan 
Szydlak, w Bydoszczy — Ste­
fan Olszowski, w Warszawie 
— Józef Tejchma, w Białym-

Wniosek o wotum 
nieufności 

dla rządu W. Brandta
Opozycja CDU/CSU postawi 

w Bundestagu wniosek o kon­
struktywne wotum nieufności 
dla kanclerza Willy Brandta 
i jego rządu. Taką decyzję po­
wzięła jednomyślnie frakcja 
CDU/CSU w poniedziałek wie­
czorem na nadzwyczajnym po­
siedzeniu w Bonn.

Głosowanie w tej sprawie w 
Bundestagu odbędzie się praw 
dopodobnie w czwartek.

PAP

Szalę zwycięstwa przechyliła 
na pewno lepsza niż w latach 
ubiegłych gospodarność, poprą 
wa warunków bhp i stałe 
współzawodnictwa między 
brygadami oraz oddziałami 
pracy socjalistycznej całego 
okręgu.

We współzawodnictwie ogólno­
polskim, w klasyfikacji oddzia­
łów najlepiej wypadła służba trak 
cji. Na pierwszym miejscu znalazł 
się Oddział Trakcji w Krzyżu. W 
pierwszej dziesiątce uplasowały

Dokończenie na str. 2

wysłało list do Nixona. w którym 
zwracaja sie do prezydenta z proś 
ba. aby spotkał sie z nimi w celu 
omówienia sytuacji w Azji nołud- 
niowowschodniei Senatorzy o- 
świadczaja w liście, że występują 
w imieniu swych wyborców, któ­
rzy domagała sie zaprzestania u- 
działu Stanów Zjednoczonych w 
woinie w Azji południowo-wschod­
niej.

PAPRADIO-INF.Wt TEl EFONEM
RADpjNE M&l\j

PAP

Nie ma nowych przypadków ospy
Według oficjalnego komunikatu 

opublikowanego w poniedziałek w 
Belgradzie, w ciągu ostatnich 6 
dni nie zanotowano w Jugosławii 
ani jednego przypadku ospv.

11 letni chłopiec zginął w Listerze
W szpitalu w Belfaście zmarł 

11-letni chłopiec, który został tra 
fionv w głowę gumowa kula wy­
strzelona przez żołnierza brytyj­
skiego. Młody Irlandczyk jest ko-

Wydanie A
Rok wyd XXVIII

Nr 97 (8759)

Cena 50 qi

stoku — Kazimierz Barcikow- 
ski, w Gdańsku — Stanisław 
Kania.

Narady te, podobnie jak po 
przednie, które zorganizowano 
w ubiegłym tygodniu w Pozna 
niu, Warszawie. Rzeszowie, 
Kielcach, Olsztynie — przynios 
ły bogaty plon w postąci kon­
kretnych wniosków i inicjatyw 
zmierzających m. in. do „pod 
ciągania w górę” poszczegól­
nych wskaźników rozwoju go 
spodarki. Szczególnie cenne 
jest to, że aktyw wojewódzki 
nie tylko realnie ocenia, gdzie 
tkwią jeszcze źródła rezerw w 
gospodarce terenowej. ale 
równocześnie wskazuje w ja­
ki sposób trzeba je wykorzy- 

. stać. Nie tracąc z pola widze­
nia całości problematyki spo­
łeczno-gospodarczej wojewódz 
twa, koncentruje się jednak 
uwagę na tych wybranych 
dziedzinach, które decydować 
będą o dalszym rozwoju regio­
nów. (PAP)

Socjalistyczne wychowanie

Plenum NK ZSL
Problemy socjalistycznego 

wychowania w środowisku 
wiejskim — to temat plenar­
nego posiedzenia NK ZSL, 
które odbyło się w Warszawie 
24 bm.

Obrady otworzył prezes NK 
— Stanisław Gucwa. Następ­
nie sekretarz NK — Zygmunt 
Surowiec zagaił dyskusję nad 
rozesłanym wcześniej uczest­
nikom plenum referatem pre­
zydium NK ZSL.

W toku obrad omówiono cało­
kształt zjawisk — zarówno pozy­
tywnych, jak i negatywnych, 
wpływających na procesy wycho­
wawcze na wsi. Wskazując na naj 
ważniejsze kierunki działania po 
litycznego I społecznego na tle do 
konujących się na wsi przeobra­
żeń, szczególną uwagę zwracano 
na sprawy wychowania młodego 
pokolenia. Kształtowanie postawy 
obywatela socjalistycznego' pań­
stwa — podkreślano — zależy od 
integracji działań wychowawczych 
na linii: rodzina — szkoła — orga­
nizacja młodzieżowa — praca za­
wodowa, polityczna i społeczna.

W kolejnym minkcte obrad ple­
num NK nrzyjeło rezygnacje Mie­
czysława Marca z funkcji sekreta­
rza NK w związku z wyborem na 
prezesa WK ZSL w woj. warszaw 
skim. pozostawiane go w składzie 
członków Sekretariatu.

Na sekretarza Naczelnego Komi­
tetu nlenum wybrało członka Pre­
zydium NK. dotychczasowego pre­
zesa WK ZSL w Rvdgos’Cz.y — 
Bronisława Owsianika. (PAP) 

lejna ofiara trwających od trzech 
lat starć i incydentów zbroinvch 
w Listerze. Warto podkreśli^. że 
brytyjskie ministerstwo obrony za 
liczą kule gumowe do „bumanitar 
nej. nieszkodliwe! broni”.

„Gorąca linia" USA - ChRL?
W niedzielnym dodatku do dzień 

nika „Washington Post” znany 
amerykański dziennikarz Jack 
Anderson pisze. _ że prezydent 
Nixon pragnie założyć bezpośred­
nią dalekopisowa linie łączności, 
miedzy Pekinem a Waszyngtonem, 
podkreślając, że istnieje już bez­
pośrednia łączność telefoniczna za 
pośrednictwem satelity miedzy Pe 
kinem a Waszyngtonem od czasu 
wizyty w ChRL prezydenta Nixo- 
na.

Nowy browar w Sierpcu
24 bm. w Sierpcu rozpoczęły pra 

cę. w ramach rozruchu technolo­
gicznego. pierwsze wydziały pro­
dukcyjne nowego browaru, który 
dostarczać hedzie już od czerwca 
br. ok. 40 min 1 piwa rocznie. Urn 
chomiona warzelnia formentownia 
i kotłownia oraz silosy i oczysz­
czalnia ścieków stanowią naiwiek 
sze obcinki ciągu n^odukcyinego. 
Całkowite zakończanie budowy za­
kładu przewidziane iest na koniec 
maja br. a ogólny koszt inwesty 
cji wmiesie ok. 180 min zł.



Współdziałanie w kosmosie Nasz udział w 20 miliardachBraterska współpraca w każdej dziedzinie
Akademia w Moskwie w rocznicę układu Polska — ZSRR

W Moskwie odbyły się w poniedziałek uroczystości z okazji 
27-lecia układu polsko-radzieckiego i 25 rocznicy współpracy 
naukowo-technicznej między PRL i ZSRR. Na akademii, w 
gmachu RWPG, licznie zgromadzili się działacze polityczni, 
ekonomiczni i społeczni ZSRR, reprezentanci placówek nau­
kowych i technicznych, instytutów badawczych, wyższych 
uczelni, zakładów przemysłowych, utrzymujących bliskie sto­
sunki z zespołami i załogami naszego kraju.
Zebrani gorąco witają pol­

ską delegację rządową z człon­
kiem Biura Politycznego KC 
PŻPR, wicepremierem Mieczy-
sławem Jagielskim mim-
strem nauki, szkolnictwa wyż­
szego i techniki Janem Kacz­
markiem, delegację TPP-R z

Także w ruchu turystycznym

Współpraca - zgodnie
z zaleceniami 

XXV sesji RWPG
W Warszawie zakończyły się

obrady VII konferencji szefów 
urzędów turystycznych kra­
jów socjalistycznych. W ciągu 
6 dni omówiono formy i me­
tody współpracy między brat

członkiem Prezydium ZG tej 
organizacji, Eugenią Krassow- 
ską, ambasadora PRL w 
ZSRR Zenona Nowaka, pozo­
stałych polskich gości. Obecni 
są przedstawiciele kierownic­
twa partii i rządu Związku Ra 
dzieckiego, a wśród nich: czło­
nek Biura Politycznego KC 
KPZR, I zastępca przewodni­
czącego Rady Ministrów ZSRR 
— Kiryłł Mazurów, przewodni 
czący Państwowego Komitetu 
Rady Ministrów ZSRR d/s nau 
ki i techniki, wicepremier Wła 
dimir Kirlllin.

Orkiestra gra hymny Polski 
i ZSRR. Rozpoczyna się aka­
demia.

Przemawiając na akademii Wła­
dimir Kirillin stwierdził, że wcie­
lenie w życie układu radziecko- 
polskiego dowiodło wyższości socja 
lizmu oraz służyło żywotnym inte 
resom ZSRR i Polski, odpowiadało 
wspólnym celom całej wspólnoty

Mieczysław Jagielski podkreślił, 
że układ radziecko-polski utoro­
wał drogę nowym stosunkom mię­
dzy obu państwami i narodami i 
stał się podstawą rozwoju wzajem 
nych związków politycznych, go­
spodarczych, naukowych i kultu­
ralnych. Pomoc, której w pierw­
szych latach powojennych udzielił 
Polsce Związek Radziecki, umoźli 
wiła odbudowę zniszczonej wojną 
gospodarki i industrializację kraju. 
Była ona ważnym czynnikiem prze 
obrażeń społecznych w Polsce.

Polska przekształciła się w silne, 
dynamicznie rozwijające się pań­
stwo, które zajmuje trwałą pozy­
cję na arenie międzynarodowej. 
Te ogromne przeobrażenia są nie- 
rozdzielnie związane z pomocą 
Związku Radzieckiego i współpra­
cą z nim — oświadczył mówca.

Dla uczczenia 25-lecia pol­
sko-radzieckiej współpracy 
naukowo-technicznej zostały 
ustanowione dyplomy honoro­
we i medale jubileuszowe. Zo­
stały one przyznane licznym 
radzieckim i polskim instytu­
cjom i zakładom przemysło­
wym oraz osobom, szczególnie 
zasłużonym dla rozwoju wza-

ZSRR i USA opracują 
system cumowania

Amerykańska Agencja d/s 
Aeronautyki' i Przestrzeni Kos 
micznej (NASA) zakomuniko­
wała w poniedziałek, że USA 
i ZSRR zawarły porozumienie 
w sprawie skonstruowania, 
wspólnie, makiety systemu cu 
mowania, który pozwoli na 
spotkanie i połączenie w prze 
strzeni dwóch statków kos­
micznych z załogą, radzieckie­
go i amerykańskiego. (PAP)

980 ton z „Goplany" • Więcej lodów
Dodatkowe towary eksportowe

Z wielu zakładów pracy otrzymujemy meldunki o pomyśl 
nej realizacji zobowiązań w ramach akcji „20 miliardów”, 
której głównym celem jest zwiększenie produkcji różnych 
artykułów dla kraju i na eksport. Z uzyskanych informa­
cji wynika, że zakłady dostarczyły już w ramach wspom­
nianych zobowiązań sporo różnych, poszukiwanych artyku-

nimi krajami.
Podjęto uchwałę utworzeniu

stałego sekretariatu, który nieba­
wem rozpocznie prace. Jedna z 
ważniejszych decyzji dotyczy utwo 
rżenia wielostronnych grup robo­
czych, zajmujących się wybrany­
mi problemami. Pierwsza z nich 
przygotuje propozycje organizacyj 
ne w sprawie współpracy urzędów 
turystycznych oraz program roz­
woju turystyki międzynarodowej, 
zgodnie z wytycznymi XXV sesji
RWPG. (PAP)

socjalistycznej.
Mówiąc o porozumieniu 

dżinie nauki i techniki 
stwierdził, że przyczynia 
do rozwoju socjalistycznej 
cji naukowo-technicznej.

w dzie- 
mówca 

się ono 
integra-

jemnych więzi w tej 
nie.

W trakcie akademii 
no takie wyróżnienia

dziedzi-

wręczo- 
grupie

przedstawicieli radzieckich. Po 
dobny akt odbędzie się w 
Warszawie.

Wieczorem w ambasadzie 
polskiej w Moskwie odbyło się
przyjęcie. (PAP)

Ataki sił wyzwoleńczych 
na bazy wojsk sajgońskich

B-52“ nadal bombardują DRW •
Poznań 

przygotowuje się
Dokończenie ze str. 1

Równocześnie napływają 
meldunki o akademiach. Jed­
na z nich, zorganizowana przez 
Komitet Środowiskowy PZPR 
Spółdzielczości Poznań — Sta 
re Miasto, dla przedstawicieli 
pracowników z wszystkich 
branż i przedsiębiorstw spół­
dzielczych Poznania, odbyła 

•’ się w minioną niedzielę w Ope 
rze. (b)

Kolejarze okręgu 
poznańskiego

Dokończenie ze str 1 
się również oddziały w Poznaniu 
IIII miejsce) Lesznie i Ostrowie. 
Wśród jednostek służby wagono­
wej I miejsce przypadło już po 
raz szósty z rzędu Wagonowni ze 
Zbąszynka. Wagonownie w Lesz­
nie, Gnieźnie, Ostrowie, Koninie i
Poznaniu znalazły się 
pierwszej dziesiątce, 
dobrze wypadły również 
ruchowo - handlowe z 
Wlkp. (II m) i Poznania 
Drugie miejsce w swej

także w
Bardzo 

oddziały 
Gorzowa

(III m). 
specjal-

ności zdobył Oddział Drogowy ze 
Zbąszynka, a trzecie lokaty zdoby 
ły Oddział Energetyczny i Oddział 
Robót Budowlanych — obie jed­
nostki z Poznania.

Dobra praca tych, a także 
pozostałych jednostek spowodo 
wała, że wyjątkowo pomyślnie 
zrealizowane zostały zadania 
mające wpływ na wyniki eko 
nomiczne pracy okręgu. W 
ubr. podstawowe zadania wy­
konano z nadwyżką mimo po­
ważnych braków taborowych.

Za te wszystkie ubiegłorocz­
ne osiągnięcia kolejarskiej za­
łodze naszego okręgu przyzna­
no sztandar przechodni Rady 
Ministrów i Centralnej Rady 
Związków Zawodowych. Zosta 
nie on przekazany załodze pod 
czas' akademii 1-majowej, 
która odbędzie się 26 bm. o 
godz. 11 w Operze poznańskiej.

(wn)

Z Wietnamu Południowego napływają sprzeczne informa­
cje na temat sytuacji militarnej. Z doniesień agencji zachód 
nich wynika, że szczególnie zacięte starcia toczą się na Cen­
tralnym Płaskowyżu w rejonie Kontum. Oddziały armii wy­
zwoleńczej podjęły tam w poniedziałek silne ataki na bazy
reżimowe Tan Canh i
Wieczorne informacje 

wały, że bojownicy 
wsparciu czołgów w 
działek rano zdobyli

Dak To.
poda- । 

przy ] 
ponie- ।

i Tan
Canh, której broniła 22 dywiz 
ja piechoty południowowiet- 
namskiej.

Zacięte walki toczą się również 
na pozostałych frontach w Wiet-

dio Hanoi stwierdziło, że w 
poniedziałek rano obrona prze 
ciwlotnicza DRW strąciła m. 
in. w prowincji Thant Hoa, w 
odległości 128 km na południe 
od Hanoi amerykański bombo 
wiec strategiczny „B-52”.

PAP

Rzecznik rządu NRF 
o wyborach 

w Badenii-Wirtembergii
Na poniedziałkowej konfe­

rencji prasowej rzecznik rzą­
du von Wechmar dokonał 
wstępnej oceny wyników wy­
borów w Badenii — Wirtem­
bergii oświadczając, że — zda 
niem rządu NRF — nie spo­
wodowały one — „wstrząsu w 
żadnym kierunku”. Przeciw­
nie, wszystkie trzy główne par 
tie mają powody do zadowole­
nia. Dla koalicji rządowej wy 
niki te stanowią także „dobrą 
płaszczyznę wyjściową”, do 
przyszłorocznych wyborów do 
Bundestagu.

Jeśli chodzi o nadchodzące 
wydarzenia polityczne — wiel­
ką debatę budżetową w bie­
żącym tygodniu, jak również 
przewidzianą na początek ma­
ja końcową debatę ratyfika­
cyjną, to rząd NRF „oczekuje 
tych wydarzeń z dużym spoko 
jem. Jest on przekonany, że 
jego polityka pokoju i odprę­
żenia znajdzie konieczne po­
parcie także w Bundestagu”. 
Na pytanie dziennikarzy, na 
czym oparty jest ten optymizm, 
rzecznik powołał się na nie- 

.dzielne spotkanie kanclerza 
Brandta z przewodniczącym 
FDP Scheelem, które odbyło 
się już po fakcie wystąpienia 
z FDP deputowanego Helmsa. 
Von Wechmar dał mianowicie 
do zrozumienia, że wyjaśnie­
nia Scheela co do przypuszczał 
nego zachowania się Helmsa 
podczas kluczowych głosowań 
w Bundestagu miały charakter

lów.
W Wielkopolsko-Lubuskich 

Zakładach Przemysłu Cukier­
niczego „Goplana” uzyskano 
w I kwartale br. na poczet tej 
dodatkowej produkcji 980 ton 
różnych wyrobów, o wartości 
76 min zł. Oznacza to, że „Go 
piana” zrealizowała sporą 
część swoich zobowiązań, w 
których zadeklarowała poza 
planem 1465 ton wyrobów za 
191 min zł.

W Poznańskich Zakładach 
Koncentratów Spożywczych 
„Amino” wyprodukowano w 
kwietniu dodatkowo 156 ton 
lodów w proszku. Wiele dodat 
kowych artykułów przekaza­
ła do sprzedaży Fabryka Kos­
metyków „Lechia - Pollena”, 
która podwyższyła ostatnio 
swe poprzednio podjęte zobo­
wiązania o 8 min zł, to jest 
do 28 min. Poznańska Fabry­
ka Maszyn Żniwnych, której 
udział w akcji opiewa na 45 
min zł, dostarczyła w I kwar­
tale br. dodatkowe maszyny 
i części zamienne za 14,5 min 
zł. Dzięki temu wyeksportowa 
liśmy do Związku Radzieckie 
go 380 ścinaczy zielonek typu 
„Orkan” — ponad plan. Ogól­
nym efektem czynu załogi bę 
dzie 15 samobieżnych kombaj 
nów paszowych i 1000 wspom 
nianych ścinaczy do zielonek

Krajowa konferencja 
radiospektroskopii

W Sali Wielkiej Pałacu Kul 
tury w Poznaniu rozpoczęła 
się wczoraj V Ogólnopolska 
Konferencja na temat Radio-
spektroskopii 
Kwantowej, 
trwać będzie 
br.

Na wstępie

do 27

Elektroniki 
Konferencja

kwietnia

namie Południowym. W niedzielę
do potyczki doszło m. in. w pobłi 
żu miasta Dong Ha, leżącego na 
południe od strefy zdemilitaryzo- 
wanej. W zasięgu artylerii sil wy 
zwoleńczych znalazła się także ol 
brzymia baza amerykańska Da 
Nang. W nocy z niedzieli na po­
niedziałek i w poniedziałek rano 
eksplodowało tam kilka rakiet. 
Wybuchy spowodowały poważne 
zniszczenia, rozbite zostały m. in. 
niektóre pomieszczenia dla admi­
nistracji i jeden magazyn. Dzie­
więciu wojskowych USA odniosło 
rany. Był to drugi atak na Da 
Nang od czasu, gdy patrioci przed 
przeszło trzema tygodniami roz­
poczęli ofensywę w Wietnamie Po 
ludniowym.

Siły powietrzne i morskie 
Stanów Zjednoczonych podję­
ły w poniedziałek nowe ataki 
na tereny Demokratycznej Re

Referendum porażką G.Pompidou

uspokajający.
Deputowany 

Helms, który w 
szeregi tej partii

FDP Wilhelm 
niedziele opuścił 
oświadczył w po

zabrał
wodniczący komitetu

głos prze 
organiza

publiki Wietnamu poda je
agencja Associated Press. Ra-

W konflikcie wietnamskim

K. Waldheim proponuje 
mediację ONZ

Sekretarz generalny ONZ 
Kurt Waldheim w imieniu włas 
nym i organizacji zaoferował 
dobre usługi dla wszystkich 
stron konfliktu wietnamskie­
go. Waldheim ponowił tę pro 
pozycję w poniedziałek pod­
czas konferencji prasowej.

PAP

oraz pokaźne ilości części 
maszyn rolniczych. (b)

Ruszył największy

do

w kraju zakład koronek

47 procent wyborców 
nie głosowało

niedziałek. iż chwilowo nie żarnie 
rza wstępować do żadnej innej.

PAP

(O wyborach w Badenii — 
Wirtembergii piszemy na str. 
3 i 4).

22 bm. przekazano do produkcji 
największa w kraju fabrykę koro­
nek w Brzozowie — na Rzeszow- 
szczyźnie.

Zakład ten wytwarzać będzie 
rocznie blisko 24 min metrów po­
szukiwanych na rynku bawełnia­
nym koronek pościelowych i pas­
manteryjnych tj. około 80 proc, ca­
łej produkcji krajowej. Wyposażo­
na ona została w ponad 730 nowo­
czesnych maszyn produkcji japoń­
skiej i NRF. Zatrudnia przeszło 
400 osobową załogę składającą się 
w 85 proc, z kobiet. (PAP)

cyjnego V Konferencji doc. dr 
hab. Jan Stankowski, serdecz 
nie witając m. in. kierownika 
Wydziału Nauki i Oświaty Ko­
mitetu Wojewódzkiego PZPR 
w Poznaniu Jana Wojtaszka, 
prezesa Oddziału Polskiej Aka 
demii Nauk w Poznaniu prof. 
dr hab. Gerarda Labudę.

Otwarcia Konferencji doko­
nał prof. dr Maciej Wiewió- 
rowski, który przypomniał po 
wstanie i historię konferencji 
na temat radiospektroskopii, 
przedstawił wybitny w tej dzie 
dżinie dorobek poznańskiego 
środowiska fizyków uwzględ­
niając szczególną rolę prof. 
dr. Arkadiusza Piekary w roz 
woju tych badań, oraz omówił 
aparaturę radiospektroskopo- 
wą, zaprezentowaną na otwar 
tej wczoraj w Pałacu Kultu­
ry wystawie.

Następnie wygłoszone zosta­
ły dwa referaty: prof. dr Ta­
deusz Skaliński mówił o zasto 
sowaniu techniki laserowej w 
badaniach fizycznych, a prof. 
dr Jerzy Janik o badaniu ru­
chów molekularnych w ciele 
stałym.

Po przerwie prof. dr Arka­
diusz Piekara odczytał referat 
na temat oddziaływania fali 
świetlnej z fononami, po czym 
odbyło się otwarcie wspomnia 
nej wystawy. Wczorajszy dzień 
konferencji zakończył się ob­
radami w sekcjach.

Dzisiaj dalszy ciąg obrad.
(mb)

W nocy z niedzieli na ponie­
działek francuski minister 
spraw wewnętrznych, Ray­
mond Marcellin, ogłosił wyni­
ki referendum, jakie odbyło 
się w niedzielę we Francji, w 
sprawie rozszerzenia Europej­
skiej Wspólnoty Gospodarczej.

Na 29.312.637 uprawnionych do 
głosowania, głosowało 17.693.565. 
Pytanie postawione w referendum 
brzmiało: „czy w obliczu nowych 
perspektyw otwierających się 
przed Europą aprobuje pan (pani) 
projekt ustawy przedłożony naro­
dowi francuskiemu przez prezyden 
ta republiki i upoważniający do 
ratyfikacji układów o przystąpie­
niu do Wspólnoty Europejskiej — 
Wielkiej Brytanii, Danii, Irlandii 
oraz Norwegii?”

Na pytanie to 10.601.645 osób 
odpowiedziało „tak”, zaś 
5.026.683 — „nie”. Absencja wy 
borcza była bardzo wysoka, 
gdyż wynosiła 39,64 proc. Do 
tego należy dodać 7,07 proc, 
wyborców, którzy w głosowa­
niu oddali białe kartki. W isto 
cie rzeczy absencja osiągnęła 
więc prawie 47 proc. (PAP)

Nowe przejścia graniczne PRL-NRD
Regularna żegluga pasażerska

Dowództwo Wojsk Ochrony Po­
granicza komunikuje, iż umowa 
między PRL a NRD o wzajemnych 
podróżach obywateli obu państw 
oraz umowy żeglugowe, pozwoliły 
na wprowadzenie dalszych udogod 
nień przy przekraczaniu granicy 
przez obywateli obu państw.

Stosownie do zawartych porozu­
mień wykonawczych otwarte zo- 
stają nowe drogowe przejścia gra­
niczne:

— Świnoujście — Ahlbeck — od 
dnia 26 kwietnia 1972 r., czynne 
cała dobę dla pieszego ruchu gra­
nicznego obywateli PRL i NRD 
oraz dla autobusów regularnych 
linii komunikacyjnych PRL i NRD 
i w ustalonym zakresie pojazdów 
towarowych PRL;

Przedsiębiorstwa Żeglugowe PRL 
i NRD zawarły porozumienia, na 
podstawie których uruchomiona 
zostaje z dniem 1 maja br. regu­
larna żegluga pasażerska na od­
cinkach :

Szczecin — Schwedt — Szczecin.
Szczecin — Uekermunde — Szcze 

cin,
Świnoujście — Uekermunde — 

Świnoujście;

Świnoujście — Wolgast — Świno­
ujście,

Szczćcin — Świnoujście — Sass-
nitz — Świnoujście 
(wodolot).

Szczecin

Linken
Lubieszów

od
1972 r., czynne 
cha osobowego 
i NRD;

koło 
dnia 
całą

Szczecina — 
27 kwietnia 

dobę dla ru-
i towarowego PRL

— Mużaków pow. Żary — Bad 
Muskau — od dnia 30 kwietnia 
1972 r., czynne całą dobę dla ru­
chu osobowego PRL i NRD.

iiiiiHiiiiiiiiiiiiiiiii mm
Dzisiejszy serwis informacyjny 
opracował Jerzy Walasek.

Bez słów

Delegacja TPR-P w Poznaniu i Gnieźnie
Dokończenie ze str. 1

Delegacja TPR-P została 
przyjęta przez sekretarza Ko­
mitetu Wojewódzkiego PZPR 
w Poznaniu J. Pawlaka. W 
trakcie serdecznej rozmowy — 
w której uczestniczyli również 
przewodniczący Zarządów: Wo 
jewódzkiego i Miejskiego 
TPP-R T. Kwaśniewski i A. 
Anholcer sekretarz KW poin­
formował gości o najważniej­
szych problemach wojewódz­
twa i planach związanych z 
dalszym rozwojem Wielkopol­
ski.

Przewodniczący delegacji prze­
kazał sekretarzowi KW urnę z 
ziemią zebraną z Kurhanu Mama- 
ja — miejsca, gdzie toczyły się 
najkrwawsze walki w czasie bi­

twy stalingradzkiej. Spocznie ona 
w muzeum na Cytadeli — obok 
urn z ziemią z innych miejsc wsła
wionych walką -z hitlerowskim 
kupantem.

Delegacja TPR-P spotkała 
także z aktywem TPP-R Wildy

o-

się 
na

uroczystości inauguracji obcho­
dów 50 rocznicy utworzenia ZSRR. 
W Klubie PKS „Łowiczanka” od­
było się z tej okazji spotkanie, 'w 
którym obok gospodarzy dzielnicy 
— I sekretarza KD PZPR K. Wider 
skiego i przewodniczącego PDRN 
M. Narolewskiego uczestniczył 
Konsul Generalny ZSRR w Pozna 
niu N, Tałyzin.

Po południu goście zwiedzili 
Park Przyjaźni i Braterstwa Bro­
ni na Cytadeli składając jednocześ 
nie wiązankę kwiatów pod Pom­
nikiem Braterstwa. Dziś delegacja 
przebywa w Gnieźnie. (—)

Szczecin — Świnoujście — Stral- 
sund — Świnoujście — Szczecin 
(Wodolot).

Turyści polscy posiadający do­
wód osobisty lub tymczasowe za­
świadczenie tożsamości, zaopatrzo 
ne w stempel MO dopuszczający 
te dokumenty do ruchu granicz­
nego oraz posiadający inne doku­
menty uprawniające do pływań na 
granicznym odcinku rzeki Odry 
mogą korzystać z pływań turysty­
cznych i sportowych na Odrze gra 
nicznej.

Wpłynięcie na graniczny odci­
nek Odry oraz wypłynięcie z tego 
odcinka może nastąpić wyłącznie 
przez rzeczne punkty kontrolne 
WOP w: Miłowie, Kostrzyniu, Wi- 
duchowej, Gryfinie (Odra zachod­
nia).

W tym miejscach turyści obo­
wiązani są okazać organom ochro­
ny granic dokumenty uprawniają­
ce do pływań na granicznym od­
cinku rzeki Odry. Statki sportowe 
i turystyczne (jachty, łodzie, ka­
jaki itp.) powinny posiadać na 
dziobie lub na rufie flagę lub /Pro­
porzec określający przynależność 
państwową. Żegluga turystyczna 
i sportowa dozwolona Jestf w po­
rze dziennej. W nocy statki powin­
ny znajdować się w ustalonych 
miejscach postoju, turyści zaś mo­
gą przebywać na brzegu polskim 
w wyznaczonych rejonach. Dobi­
janie do brzegu NRD jest zabronio 
ne. (PAP)

Najlepsza gastronomia 
w pow. leszczyńskim
Załoga Leszczyńskich Zakła 

dów Gastronomicznych powi­
ta zbliżające się święto 1 Ma 
ja pięknym osiągnięciem we 
współzawodnictwie międzyza­
kładowym. Zakład ten zdobył 
I miejsce w województwie za 
1971 r. wśród przedsiębiorstw 
gastronomicznych podległych 
WZPH w Poznaniu. Nie jest 
to pierwszy sukces tego przed 
siębiorstwa ponieważ LZG u- 
zyskały już w 1970 r. trzecie 
miejsce w kraju.

Dzisiaj na zakładowej aka­
demii 1-majowej załoga tego 
przedsiębiorstwa otrzyma pro­
porzec przechodni Centrali 
Zjednoczenia i Zarządu Okrę­
gu Związku Zawodowego Pra 
cowników Handlu i Spółdziel 
czości w Poznaniu oraz wyróż 
nienia za wyniki współzawod­
nictwa wewnątrzzakładowego.

(r)

„Koziołki" płacą
1, 3, 15, 27, 44 dod. 29

Na 780 grę wpłynęło 368.622 za­
kłady wartości 1.105.866,— zł. Fun­
dusz wygranych wynosi 608.226,— 
złotych.

Nie stwierdzono wygranych I i 
II stopnia. Fundusz wygranych 
I stopnia w następnych grach wy 
nosi 500.000,— zł.

Stwierdzono: 4o „czwórek” po 
4.499,— zł; 80 „trójek” premiowa­
nych” po 167,— zł; 1.926 „trójek” 
po 67,— zł; 1.538 „dwójek premio­
wanych” po 26,— zł; 24.991 „dwó­
jek” po 6,— zł.

W dniu 30 bm. w 781 grze od­
będzie się podwójne losowanie gry. 
Dla składających kupon na po­
dwójne zakłady, wylosowana zosta 
nie czterocyfrowa końcówka ban­
deroli na która przeznacza się:
1 samochód osobowy marki 
da 100 S”, 1 motocykl marki
oraz premie
5.000,— zł.

Natomiast

wysokości

„Sko 
,MZ” 

po

na kupony złożone
tylko na losowanie I przeznacza 
sie na czterocyfrową końcówkę 
banderoli premie pieniężne w wy 
sokości po 2.500.— zł na kupony 
V-zakładowe i po 500,— zł na ku-
pony I-zakładowe.

K3880

„Toto-Lotek**
10, 14, 30, 37, 42, 45 dod. 1
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Wiosna polskiej 
muzyki współczesnej

kwietnia rozpoczyna się w 
/y Poznaniu Festiwal Polskiej

Muzyki Współczesnej „XII 
Poznańska Wiosna Muzyczna". O 
tym, czym jest ta impreza dla 
poznańskiego środowiska muzy­
cznego i o isamym tym środowi­
sku mówi — Ryszard Gardo — 
prezes oddziału poznańskiego 
Związku Kompozytorów Polskich.

Festiwal trwać będzie cztery 
dni, wypełni go, niezależnie od 
licznych w tym roku imprez to­
warzyszących, 28 utworów w ra­
mach dwóch koncertów symfo­
nicznych oraz trzech kameral­
nych. Wystąpią, obok Orkiestry 
Filharmonii Poznańskiej, m. in. 
tej klasy zespoły, co Orkiestra 
Symfoniczna Radia i Telewizji w 
Krakowie pod dyrekcją Krzyszto­
fa Missony, krakowski zespół 
MW-2 Adama Kaczyńskiego, 
Kwartet „Wilanowski", Poznański 
Zespół Perkusyjny, czy Chór 
Chłopięcy „Szpaki", który właś­
nie w trakcie imprez koncerto­
wych „Wiosny", po raz pierw­
szy zaprezentuje publicznie 
utwory nagrodzone na niedaw­
nym konkursie kompozytor­
skim im. Feliksa Nowowiejskie­
go.

W ramach imprez towarzyszą­
cych naszemu Festiwalowi od­
będzie się m. in. ważny Ogólno­
polski Koncert Koła Młodych. 
Planujemy także liczne spotka­
nia i dyskusje nad stanem twór 
czości kompozytorskiej w Pol­
sce, połączone m. in. z sesją 
wyjazdową Zarządu Głównego 
Związku Kompozytorów Pol­
skich.

W środowisku kompozytor­
skim uważamy, powiedział da­

Kim zostać?

Trudna sprawa wyboru zawodu
Kim zostać? — tę ważną 

i dojrzałą, bo rzutującą 
na całe życie decyzję 

musi podjąć niedojrzały, li­
czący zaledwie 15 lat absol­
went 8 klasy. Pomocą powin­
ni mu służyć rodzice, szkoły, 
komitety rodzicielskie i opie­
kuńcze, zakłady pracy, orga­
nizacje młodzieżowe, lekarze 
szkolni i psychologowie, po­
radnie psychologiczne i zawo­
dowe. Pozornie tak się dzieje. 
Ale tylko pozornie. Szkoły 
średnie ogłaszają dni otwarte, 
do klas ósmych szkół podsta­
wowych przychodzą przedsta­
wiciele zakładów opiekuń­
czych z pogadanką, jak to się 
u nich pracuje. Część lekcji 
wychowawczych w ostatniej 
klasie szkoły podstawowej 
poświęca się omówieniu 
przyszłego zawodu. Nasilenie 
akcji propagandowej pt. „kim 
zostać” przypada na pierwsze 
miesiące nowego roku kalen­
darzowego, bowiem na przeło­
mie kwietnia i maja trzeba 
złożyć papiery do szkoły 
średniej. Do akcji propagują­
cej poszczególne szkoły włą­
czają się i środki masowej in­
formacji.

Właśnie owa akcyjność jest 
kardynalnym błędem w przy­
gotowaniach do wyboru przysz 
lej dbogi życiowej. Powierz­
chowne wiadomości dają nie­
właściwy obraz przyszłego za­
wodu. Stąd tyle potem rozcza­
rowań. wędrówek ze szkoły 
do szkoły i przekwalifikowy­
wania się lub podejmowania 
prac niezgodnych z zawodem 
już po ukończeniu szkoły.

W świadomości społeczeń­
stwa pokutuje podział na za­
wody ciężkie i lekkie, takie, 
które przynoszą szacunek i 
pospolite. Wybiera się więc 
szkoły nie zawody. Najwyżej 
notowane są licea ogólnokształ 
cące. Spora część rodziców 
nie chce przyjąć do wiado­
mości, że granica między 
„czystą” pracą przy biurku, a 
brudną przy maszynie zatarła 
się już dawno, że aby być kwa 
lifikowanym robotnikiem nie 
wystarczy siła fizyczna i umie 
jętność wykonywania paru 
nieskomplikowanych czyn­
ności.

Co więc należy robić, aby 
wybór był konsekwentnie prze 
myślany, zgodnie z zdolnościa­
mi ucznia i zaspokajającym 
potrzeby gospodarcze? Rozma­
wialiśmy na ten temat z doc. 
dr. habil. Stanisławem Szaj- 
kiem z Instytutu Pedagogicz- 

lej R. Gardo, że Poznańska Wio­
sna Muzyczna ma do spełnienia 
ważną rolę społeczną. Jej ce­
lem winno być przede wszystkim 
pokazanie, że Poznań nie tyl­
ko jest centrum muzycznym od 
strony wykonawczej oraz samego 
zaplecza zawodowych instytucji 
muzycznych, lecz że staje się on 
także ośrodkiem popularyzacji i 
konfrontacji współczesnej twór­
czości kompozytorskiej. Upoważ­
nia nas do tego m. in. fakt’, że

w Poznaniu działa duże — trze­
cie pod względem swej liczeb­
ności w skali kraju — środowi­
sko kompozytorskie. Nasz od­
dział ZKP liczy 20 członków, 12 
osób zrzesza ponadto jeszcze 
Koło Młodych. Nam, muzykom i 
kompozytorom, oczywiście tego 
typu impreza jest najpotrzebniej 
sza. Stwarza ona często jedyną 
okazję do usłyszenia swego 
utworu w wykonaniu koncerto­
wym, daje okazję do konfron­
tacji utworu z publicznością. 
Przede wszystkim jednak umoż- 
Hwia start młodym twórcom, 
otwiera nieraz przed nimi szan­
sę udziału w imprezach koncer­
towych „Warszawskiej Jesieni". 
Wiele utworów tutaj, na „Wioś­
nie", prezentowanych znalazło 
sobie bowiem rzeczywiście dro­
gę na festiwal warszawski.

nego UAM. Docent Szajek 
twierdzi, że wadliwa jest pre­
orientacja zawodowa, którą 
prowadzą szkoły. Więcej w 
niej propagandy i licytacji 
szkół niż preorientacji. Braku­
je jej systematyczności, nie 
znajuuje ona miejsca w pro­
gramach dydaktyczno - wy­
chowawczych szkół i klas.

Aby preorientacja zawodo­
wa spełniła swoje zadanie 
musi się dla niej w pełni wy­
korzystać proces nauczania 
wszystkich przedmiotów przez 
wszystkie lata pobytu dziecka 
w szkole.

Doc. Szajek proponuje więc, 
aby przygotowywać dziecko 
do wyboru zawodu trzema eta 
parni. Etap I obejmuje klasy 
I — IV. Na tym etapie w cza­
sie lekcji, przechadzek, wycie­
czek, zwiedzań dzieci zapozna­
ją się z różnymi rodzajami 
pracy ludzkiej, ze znaczeniem 
społecznym tej pracy, z wa­
runkami, które musi spełniać 
pracownik, by pracę taką 
mógł wykonać.

W drugim etapie (klasy V, 
VI i częściowo VII) powinno 
się wykorzystać wszystkie 
lekcje i zajęcia pozalekcyjne, 
łącznie z pracą organizacji 
młodzieżowych, do zapoznania 
uczniów z różnymi zawodami, 
z ich społeczno - ekonomicz­
nym znaczeniem i wytworami 
ich pracy. Uczeń powinien 
wiedzeć, jakie wymagania in­
telektualne, sprawnościowe i 
fizyczne stawia się pracują­
cym w różnych zawodach. 
Jakich przedmiotów trzeba się F 
uczyć, aby zdobyć dany za-1 
wód. Temu celowi powinny F 
służyć wycieczki do zakła- J 
dów pracy, spotkania z przed­
stawicielami załóg i szkół, fil­
my, przeźrocza. W NRD fabry­
ki wydają specjalne foldery 
propagujące pracę w nich. 
Przydałyby się podobnie i u 
nas. Doc. Szajek proponuje, 
aby od klasy piątej wprowa­
dzić zeszvty zawodoznawcze 
w których uczeń musiałby 
szczegółowo notować wiado­
mości o zawodzie, który mu 
najbardziej odpowiada i który 
by chciał w przyszłości wy­
konywać oraz o innych zawo­
dach. Uzupełnieniem zeszytu 
może być teczka z wycinkam-’ 
prasowymi, folderami, rysun­
kami interesujących ucznia 
zawodów.

Bardzo cenny jest pomysł 
urządzenia w klasie kącika za 
wodowego. Pojawiać się w 
nim powinny m. in. szczegóło-

Tegoroczna „Wiosna" — po- ' 
wiedział dalej R. Gardo — przy­
gotowana została na innych nie­
co zasadach niż poprzednie. 
„Poznańskie Wiosny Muzyczne" 
narodziły się w 1961 roku, z ini­
cjatywy Tadeusza Szeligowskie- 
go, jako imprezy o lokalnym cha 
rakterze poświęcone dorobkowi 
kompozytorskiemu twórców tutaj 
działających. Od 1967 roku po­
czynając, kiedy to Filharmonia 
Poznańska włączyła się do niej 
także od strony organizacyjno- 
programowej, festiwal zaczął 
przekształcać się w imprezę o 
charakterze ogólnopolskim. Nie 
wszystkie więc zgłoszone przez 
kompozytorów utwory znajdują 
możliwość publicznego wykona­
nia. Powołano Komisję Reper­
tuarową pod przewodnictwem 
kompozytora — prof. Floriana 
Dąbrowskiego — która typuje 
utwory na festiwal. W tym roku 
spośród 56 zgłoszonych pozycji, 
do realizacji przyjęto 28 kompo 
zycji, co najlepiej może mówi o 
tym, że niełatwo jest utorować 
sobie drogę na nasz fe­
stiwal. W sumie, w trakcie 11 do 
tychczasowyeh „Wiosen", wy­
konanych zostało 450 utworów, 
w tym było ponad 165 prawyko­
nań.

Sytuacja kompozytorów — 
stwierdził na zakończenie nasz 
informator — bynajmniej nie jest 
łatwa. Wystarczy tylko wspom­
nieć, że nasz oddział ZKP nie 
dysponuje żadną własną bazą 
lokalową, ani też określonym 
funduszem na popularyzację 
twórczości. W porównaniu ze 
środowiskiem literackim czy pla 
stycznym kompozytorzy nie od­
czuwają też dostatecznego za­
interesowania, ani ze strony 
władz ani też... prasy. Sytuacja 
ta powinna ulec zmianie. Trud­
no bowiem mówić o pełnym roz 
woju poznańskiego środowiska 
muzycznego bez szerokiego 
udziału twórczości współczesnej.

(ob)

we informacje o szkołach 
średnich, ich specjalnościach, 
wymaganiach, limicie miejsc. • 
Powinny w nich się znaleźć 
tablice porównawcze przedmio 
tów nauczanych w szkole pod­
stawowej i średniej oraz uwa 
gi o przeciwskazaniach w pod­
jęciu danego zawodu.

Te prace przygotowawcze 
pozwolą młodzieży na podję­
cie bardziej przemyślanej de­
cyzji. W trzecim etapie bo­
wiem preorientację zawodową 
ukierunkować należy na 
wszechstronne zaznajomienie. 
ucznia z jednym zawodem lub 
jedną grupą zawodową naj­
bardziej interesującą ucznia 
aby go przekonać, że zawód, 
ku któremu zmierza jest osią­
galny. Jak twierdzi doc. Sza­
jek „Dokładne poznanie zawo­
du, dróg i środków do niego 
prowadzących i realnej 
perspektywy zatrudnienia w 
wyuczonym zawodzie, opartej 
o zapotrzebowanie społeczne 
prowadzi do świadomego ukie 
runkowania zamierzeń i dą­
żeń, co wpływa dodatnio na 
stosunek ucznia do nauki pro­
wadzącej do celu”.

Tą nową metodą przygoto­
wuje się do zawodu młodzie^ 
paru poznańskich szkół. 800 
nauczycieli po odpowiedńim 
przeszkoleniu wprowadzi ją 
szeroko w praktykę. Oby jak 
najwcześniej.

BARBARA 
GRZEGORZEWSKA

Po wyborach w Badenii - Wirtembergii

A jednak głosowali zamknąwszy oczy
(I 7 czwartkowym komenta- 
y| rzu stawiałem pytanie: 

czy część wyborców Ba­
denii — Wirtembergii zamknie 
w niedzielę oczy na sprawy 
ważniejsze aniżeli własne lo­
kalne interesy? Czy CDU obro 
ni przy pomocy neonazizmu 
oraz w wyniku oportunizmu 
części wyborców swoje do­
tychczasowe pozycje?

Dziś można odpowiedzieć, 
niestety potakująco, na oba py 
tania. Chadecja uzyskała bo­
wiem absolutną większość. So 
cialdemokraci osiągnęli wpraw 
dziu poważny przyrost słosów, 
jednakże nie udało się im uzy­

Wkład klasy robotniczej

Liczba 20 miliardów stała 
się hasłem dla tysięcy 
załóg, dla milionów 

zatrudnionych w Polsce. Na 
owe 20 miliardów złotych 
miała się złożyć dodatko­
wa, ponadplanowa w br. 
produkcja, przeznaczona na 
rynek krajowy i na eksport, 
a także na najpilniejsze potrze 
by inwestycyjne. O wzięcie na 
siebie tego wysiłku zwróciły się 
do klasy robotniczej w stycz— 
niu br. Sekretariat KC PZPR 
i Prezydium Rządu.

Na efekty nie czekano dłu­
go. Już w pierwszych tego­
rocznych sesjach konferencji 
samorządów robotniczych w 
zakładach pracy, zatwierdzają 
cych plany na 1972 rok, prze­
prowadzono skrupulatną anali 
zę istniejących rezerw i możli­
wości uzyskiwania produkcji 
większej niż zakładano. Prac 
takich dokonano przede wszy­
stkim w przedsiębiorstwach, 
wytwarzających dobra kon­
sumpcyjne: wyroby przemysTu 
lekkiego, chemicznego, maszy 
nowego, a także materiały bu 
dowlane oraz tow’ary ekspor­
towe. W ciągu ubiegłych 
dwóch miesięcy badano sytu­
ację w zakładach i sposoby 
podniesienia produkcji. Już od 
20 lutego br. załogi zadekla­
rowały dodatkową produkcję 
wartości ponad 18,4 mld zł. 
Dzisiaj mówi się nawet o prze 
kroczeniu zamierzonych 20 
mld.

Kilka przykładów. Produk­
cja ponadplanowa, zadeklaro­
wana w woj. katowickim, 
przekracza kwotę 3 mld zł, z 
czego w zakładach przemysłu 
ciężki-go prawie 1 mld zł. W 
Warszawie wartość podejmo­
wanej dodatkowo produkcji 
sięga niemal 2 mld zł, w re­
gionie krakowskim — przesz­
ło 2 mld zł, we wrocławskim 
— również ponad 2 mld zł, w 
bydgoskim — przeszło miliard 
zł, w Łodzi i woj. łódzkim — 
półtora miliarda złotych, w 
województwie poznańskim — 
także półtora miliarda, (łącz­
nie ze zobowiązaniami wsi — 
oonad 2 miliardy zł), w gdań 
skim, rzeszowskim i kielec­
kim — przeszło miliard -zło^. 
tych, itp.

Zresztą nie liczby są najważ 
niejsze. Muszą one jeszcze 
być poddane weryfikacji, bo­
wiem może się zdarzyć, iż nie 
’'tóre deklarowane wyroby są 
liczone podwójnie, np. w za­
kładzie kooperacyjnym (pod­
zespoły) i w zakładz;e final- 
-ym (gotowe przedmioty, wy 
konane z tych zespołów). Naj 
ważniejsza jest atmosfera, to­
warzysząca całej‘ tej trudnej, 
ale tak niezbędnej gospodarce 
polskiej akcji.

Chodzi bowiem o dwie spra 
wy — po pierwsze: o danie kra 
jowi dodatkowej, dużej partii 
towarów najpotrzQbn;ej szych 
na rynku i w eksporcie, a po 
drugie: o wielką szansę "jarz 
mienia rezerw, luzów produk­
cyjnych i na tym tle o nrzv- 
^otowanie i ne^ra realizacje 
programu ich wykorzystania.

Dając zatem społeczeństwu 
produkcję ponadplanową za­
łogi przemysłowe podnoszą 
jednocześnie poziom organi­
zacji swych zakładów i dosko­
nalą metody pracy. Na tym 
właśnie polega trwały doro­
bek, jaki osiaga się w toku i 
dzięki akcji 20 miliardów.

Już teraz — w oparciu o do 
stępne materiały, można 

skać wraz z FDP głównego ce 
lu — złamania w tym kraju do 
minacji CDU.

Jakkolwiek zaś były to tyl­
ko wybory do Landtagu (parła 
mentu krajowego), oddający 
głosy byli świadomi tego, że 
określą nie tylko partyjny 
układ zarządzania tym połud­
niowo-zachodnim krajem NRF. 
Że wypadkowa ich głosów mo 
że mieć wpływ na stosunek sił 
w drugiej izbie parlamentu 
bońskiego, jakim jest Bundes­
rat, a więc pośrednio wpływ na 
dalszy proces ratyfikacji przez 
NRF układów ze Związkiem 
Radzieckim i Polską. 

stwierdzić, że rynek polski 
wkrótce odczuje dalszą, wy­
raźną poprawę w zaopatrze­
niu. Ż przemysłu spożywczego, 
który zadeklarował produkcję 
ponadplanową wartości 3,5 
miliarda zł, napłyną wyroby 
(mleczarskie, wędliniarskie, 
koncentraty itp.), które wzbo 
gacą asortyment artykułów 
pierwszej potrzeby. Przemysł 
lekki, który podjął się wytwo 
rżenia ponad plan towarów za 
przeszło 2 mld zł, dostarcza 
już do sklepów zwiększone 
partie tkanin wełnianych, jed 
wmbnych i bawełnianych, dy­
wanów, wyrobów dziewiar­
skich, obuwia i konfekcji. Fa­
bryki przemysłu maszynowe­
go, których wartość dodatko­
wej produkcji sięga 3,4 mld 
zł, wyprodukują ponad zada­
nia br. lodówki, wirówki do 
soków, roboty kuchenne, po­
szukiwane rowery składane, 
zestawy maszyn i narzędzi roi 
niczych, itp. Chemicy uzupeł­
niają magazyny handlu we­
wnętrznego i zagranicznego 
towarami wartości 2,4 mld zł.

Nowym towarem, nie u- 
względnionym poprzednio w 
założeniach „akcji 20 miliar­
dów”, stały się usługi, których 
dodatkowa wartość przekra­
cza 900 min zł.

Sprawa nie jest zresżtą jesz 
cze bynajmniej zamknięta: w 
dalszym ciągu napływają in­
formacje o deklarowaniu do­
datkowej produkcji, a równo­
cześnie rozpoczęła się reali­
zacja podjętych wcześniej zo­
bowiązań.

Trzeba tu zwrócić uwagę na 
kilka zasadniczych elementów. 
Otóż — jak wynika z przepro 
wadzonych analiz — dodatko­
we oferty przemysłu są w peł 
ni udokumentowane, a więc 
realne. Dodatkowa produkcja 
uzyskiwana jest bez ekstrain- 
westycji i w zasadzie w opar­
ciu o tę samą pulę surowcowo 
materiałową. Wyroby zgłasza­
ne przez producentów są u- 
zgadniane z organizacjami han TADEUSZ SAPOClNSKI

wCóż bowiem z tego, że 
czasie kampanii wyborczej: tak 
wiele mówiono o polityce 
wschodniej, skoro sondaż prze 
prowadzony przez Instytut Wic 
ker ta wykazał, iż większość 
niedzielnych wyborców kiero­
wała się tylko motywami po­
lityki regionalnej,- a zaledwie 20 
proc, potrzebami polityki ogól- 
no-państwowej. W rzeczywisto 
ści bowiem kto głosował na li­
stę CDU ten uszczuplał ostatnią 
szansę złamania przewagi cha 
deckiej w Bundesracie. Umoż­
liwił więc chadecji przeciw­
stawianie się ratyfikacji ukła­

dlowymi, tym samym potrzeb 
ne czy to na rynku we- 
Wnętrznym, czy w eksporcie. 
Wreszcie poszukiwanie ponad 
planowych wyrobów, wartoś­
ci przeszło 20 miliardów zło­
tych, spowodowało sięgnięcie 
ao nie dostrzeganych dawniej 
możliwości produkcyjnych.

Powiększenie tegorocznego 
planu o towary wartości po­
nad 20 mld zł nie jest jedynie 
akcją doraźną, wpływającą na 
jednorazową poprawę na ryn­
ku i w handlu zagranicznym. 
Ma to o wiele większe i głęb­
sze znaczenie. Pomyślne osiąg 
nięcie celów w tej dziedzinie 
stanowi bowiem główną rezer 
wę, zabezpieczającą plan te­
goroczny, zwiększa dynami­
kę rozwojową gospodarki i po 
lepsza relacje ekonomiczne, 
stwarza znacznie dogodniej­
szy punkt wyjścia do przyspic 
szenia rozwoju ekonomicznego 
Polski w latach 1973—75. U- 
zyskanie ponadplanowej pro­
dukcji w wysokości 20 mld zł 
oznaczałoby , że dochód naro- 

■ dowy wzrośnie w br. nie o 6,1 
proc., jak założono, lecz o 7,2 
proc,, produkcja przemysło­
wa nie o 7 proc., lecz o 8,8 
proc., wydajność pracy w prze 
myślę nie o 5,7 proc., lecz o 
ponad 7 proc., eksport zaś nie 
o 4,9 proc., ale o przeszło 6 
proc. Wszystko przemawia za 
tym, że wskaźniki te zostaną 
osiągnięte. Będzie to nieza­
przeczalny postęp w stosunku 
do przyjętych planów.

Najistotniejszym problemem 
staje się obecnie wszechstron­
na pomoc dla załóg przy rea­
lizowaniu zadeklarowanej, do 
datkowej produkcji, nie tylko 
organizacyjna, ale i materia­
łowa, również pomoc w utrzy 
mąniu i rozwijaniu tego kli­
matu, tej twórczej aktywnoś­
ci i tych życzliwych stosun­
ków w zespołach, jakie od wie 

-iu miesięcy obserwuje się w 
tysiącach polskich zakładów.

dów moskiewskiego i warszaw 
skiego.

Tę współodpowiedzialność de 
cyzji wyborczej za losy poli­
tyki wschodniej obecnego rzą­
du federalnego zaostrzyła do­
datkowo,’ w samym dniu wy­
borów, decyzja deputowanego 
do Bundestagu z mandatu FDP 
— Wilhelma I-Ielmsa o opusz­
czeniu szeregów partii liberal- 

' nej. Teraz bowiem, 10 dni za­
ledwie przed decydującą fazą 
parlamentarnych rozstrzygnięć 
ratyfikacyjnych, frakcje koali­
cyjnych partii rządowych 
„zeszczuplały” do 249 człon- 
ków. Nawet jeśli Helms dekla-
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Szansa dla Poznania wadzić gaz do rejonu Głównej 
i Rataj. W następnej Kolejno­
ści otrzymają go. Dębiec, Goi

Za dwa lata 
gaz ziemny 

z ostrowskiego zagłębia
Pod względem stopnia ga­

zyfikacji, region nasz 
nigdy nie należał do 

przodujących. Jeszcze niedaw 
no na jednego mieszkańca 
Wielkopolski przypadało śred­
nio 48,1 m sześć, gazu. Jest to 
dużo poniżej średniej krajo­
wej, która wynosi 104 m 
sześć.

Stan ten powinno poprawić 
odkrycie bogatych zasobów 
gazu ziemnego w okolicach 
Ostrowa i ich eksploatacja. 
Planuje się, że do 1975 r. na­
stąpi ponad dwukrotny wzrost 
zużycia gazu, a nowych od­
biorców przybędzie około 
150 000. Jeśli te plany uda się 
zrealizować, będziemy mówić 
o dynamicznym rozwoju ga­
zownictwa na naszych tere­
nach.

Odkrycie złóż przyszło tro­
chę późno. W sukurs niedoin- 
v estowanym mieszkaniom po 
s cieszyło ciepłownictwo. Bu­
dowa ciepłowni już nawet w 
miastach powiatowych w 
znacznej mierze zlikwidowała 
niedostatek gazu. I teraz, w 
początkowej fazie eksploata- 
cii gazu ziemnego Wielkopol­
skie Okręgowe Zakłady Ga- 
z ^wnictwa zaczynają się uskar 
żać na brak dostatecznej ilo­
ści odbiorców.

Rada na to zawsze się ja-

dotarła do Śremu. Obecnie 
trwa jej budowa w kierunku 
Poznania, w tym roku minie 
nasz gród, by w IV kwartale 
przyszłego roku osiągnąć Pi­
łę. W latach 1974/75 poprowa­
dzi się dodatkową magistralę 
gazową do Konina z przewi­
dywanym zasilaniem całego 
rejonu Konina i Koła.

Tak więc w stosunkowo nie 
długim czasie znaczna część 
Wielkopolski otrzymywać bę­
dzie gaz ziemny. Dzięki temu 
będzie można likwidować obec 
ne małe gazownie. W pierw­
szej kolejności dotyczyć to bę 
dzie 22 miejscowości w Wiel- 
kopolsce, które posiadają ga­
zownie klasyczne. Są to m. in. 
Ostrów Wlkp. (planowane pod 
łączenie gazu ziemnego w la­
tach 1973/74), Rawicz (1974 r.), 
Śrem (1974/75), Leszno (1975), 
Kościan (1975), Środa Wlkp. 
(1975), Gniezno (1976), Pobie­
dziska, Kępno, Ostrzeszów 
(wszystkie w 1976 r.) oraz Pi­
ła i Oborniki (w 1974/75 r.).

Poznań otrzyma gaz ziemny 
w latach 1974 — 76. Taka roz 
piętość * czasu spowodowana 
jest koniecznością przeprowa­
dzenia wielu dodatkowych in­
westycji sieciowych. Niektóre 
prace już rozpoczęto. Dzięki 
temu uda się w 1974 r. dopro-

czyn, Grunwald i Winogrady, 
ha końcu gaz doprowadzony 
będzie do rejonu Starego Mia 
sta, tu bowiem natrafia się 
na największe problemy inwe 
stycyjne.

Do odbioru gazu ziemnego 
musi być przystosowana me 
tylko sieć rozdzielcza, lecz 
także wszystkie instalacje do­
mowe. Wymagać one będą do 
datkowego uszczelnienia lub 
zmian konstrukcyjnych. To 
ostatnie dotyczy głównie ku­
chenek gazowych i gazowych 
piecy kąpielowych. I tu po 
raz nie wiadomo który za­
wiódł handel, który już przed 
dwoma laty został poinformo­
wany o zamierzeniach w dzie­
dzinie gazyfikacji, aby wcześ­
niej wprowadził do sprzedaży 
te typy kuchenek, które dają 
się przystosować do gazu 
ziemnego. Niestety, w skle­
pach nadal znajdują się tylko 
te, których przystosowanie bę 
dzie niemożliwe. Trzeba je bę 
dzie więc wymieniać na inne.

Eksploatacja złóż gazu ziem 
nego odkrywa przed wielko­
polskim gazownictwem ,nowe 
perspektywy rozwoju. Rzecz 
w tym, aby ich nie utrudniać 
A jak twierdzą przedstawicie 
le WOZG, właśnie zły stan in 
stalacji domowych stanowi 
największą trudność w roz­
powszechnianiu gazyfikacji 
przewodowej. Zakłady Gazow­
nictwa przystosowują do tego 
sieć miejską. Zaadaptowanie 
pozostałych instalacji należy 
do prezydiów rad narodowych 
i administracji domów. Trze­
ba, aby zajęły się tą sprawą 
z większą energią.

W. N.
kaś znajdzie. Brak miejsco- 
v ych odbiorców wynagrodzą 
l mtrahenci z innych woje­
wództw, a nawet zagraniczni 
(" łownie dla celów7 eksportu 
z riązków otrzymywanych z 
r'^kotemperaturowej przerób­
ki gazu ziemnego buduje się 
specjalny zakład, tzw. odazo- 
t^wnię. Ponadto z naszych cd- 
’• iertów korzystać też będą 
1'wnież w7ojewództw7a ościen- 
r”: katowickie, zielonogórskie, 
cnnlskie, bydgoskie, a naw7et 
warszawskie.

Wymaga to budowy całej 
rowej sieci gazociągów rozpro 
-'■ adzających. Kosztem pół mi 
1 arda zł pobudowano już 2G7 
Im sieci magistralnej. Dc 
keńca tej pięciolatki wybudu 
je się jeszcze 358 km. Gaz dc 
r-owadzono już do Głogowa i 
Tulonej Góry, nowa linia za- 
s!la Adamów i Kalisz inna —

A jednak głosowali 

zamknąwszy oczy

TELEWIZJA

„Wszystko
za wszystko"

Bardzo interesującą nowa zabawę 
zaproponowała nam w niedziele Tc 
1 wizja. Chodzi o program pt. 
. Wszystko za wszystko” we^łzc 
'•renariusza i w reżyserii Mariusza 
'*7altera. Tym sie różniący od 
vszvs*kich dotychczasow ch pro- 
r-amów rozrywkowych, że wyma 
ra jednak prwnreo zaangażowa­
nia mv«lnwpeo od telewidza, ale 
w zamian za to daje mu sporo 
satysfakcji. Umożliwia mianow’- 
rie poznanie poeladów i mv«’1 
1-’dzi znanych i majarych coś ci" 
i we ero do powiedzenia w dziedzi 
rie. która reprezentują. Jest to 
program wvmaaaiacv jednak pew­
nego poziomu odbiorcy.

Na pierwszy ogień poszedł ak­
tor. reżyser i dyrektor Teatru Na 
rodowego w Warszawie Adam Ha 
r”s-ki“wicz. I chociaż należy on 
r’o ludzi, którzy nieraz także za 
pośrednictwem TV. mieli moź- 
rość wypowiadania swych poglą­
dów na temat sztuki teatralnej, 
słuchało sie go z prawdziwym za- 
ioteresowaniem. Program ten zresz 
to tylko i wyłącznie ma sens, ie- 
ż°’i do wspólnej zabawy w szcze- 
rnść (no. może w pierwszym pro- 
r-nmie ta szczerość bvła przez 
Hanuszkiewicza zbvt mocno kon- 
t-olowana. to znaczy nie hvł on 
s-czerv tam. gdzie nie rhciał) bę­
dą proszeni ludzie wybitni. orvei- 
raini słowem — indywidualności. 
Ni razie wszystko zapowiada sie 
ciekawie. Szkoda, że tak.mało cza 
su dano studentowi polonistyki na
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ruje, iż jego decyzja nie jest 
związana z ratyfikacją ukła­
dów wschodnich”.

Co prawda 249 deputowanych sta 
nowi jeszcze minimum owej tzw. 
większości absolutnej, która bę­
dzie niezbędna dla uchylenia nie­
chybnego weta Bundesratu wobec 
przyjętej podczas glosowania 4 
maja uchwały ratyfikacyjnej. Ale 
formalne posiadanie przez partie 
koalicji rządowej jedynie minima- 
listycznej większości absolutnej, 
stawia ugrupowanie proratyfika- 
cyjne w Bundestagu na samym 
skraju praktycznej mniejszości. 
Bowiem formalna większość, poz­
bawiona choćby jednego głosu re­
zerwy, może stać sie w praktyce 
mniejszością, o ile tylko któryś z 
deputowanych SDP zachoruje (fak 
tycznie lub dyplomatycznie) czy z 
jakichkolwiek innych przyczyn nie 
stawi się na moment głosowania 
do Bundestagu.

Tak więc wybory prowincjo­
nalne w Badenii — Wirtem­
bergii w powiązaniu z decy­
zją Helmsa zwiększyły szanse 
opozycji na zablokowanie raty 
fikacji, a więc procesu normali 

Izacji stosunków z krajami so­
cjalistycznymi i odprężenia w 
Europie.

Oczywiście, w Badenii — 
Wirtembergii miała tradycyj­
ną przewagę programowa pra 
wica. W Landtagu minionej 
kadencji (w wyniku wyborów 
w 1968 r.) zasiadało 60 manda

Scheela — aż 54 proc wybor­
ców z Badenii — Wirtember­
gii oddało głosy na CDU. a dal 
sze ponad 4 proc, na nie tyl­
ko nacjonalistyczna lecz i fa­
szyzującą NPD. Teraz zaś do 
szły nowe elementy. CDU do­
gadała się (..opierając sprawę o 
kasę”) z NPD i neohitlerowcy 
rezygnując z wystawiania 
własnych list — oddali nader 
aktywne usługi propagandowe 
oraz klientelę wyborczą cha­
dekom; w ten sposób ci mieli 
korzystniejsza niż SPD i FDP 
pozvcję wyjściowa Tym ko­
rzystniejszą. że zasilona także 
apelom dezertera z FDP Zoal- 
manna do prawicowo nasta­
wionych zwolenników libera­
łów: ..Zamknij oczy, głosuj 
na CDU”

Można się jednak pocieszać, iż 
mimo wszystko, nieosiagnięcie 
przez chadeków aż ponad 60 oroc. 
głosów oznacza. Iż cześć tradycyj 
nych wyborców CDU tvm razem, 
pod wpływem antvratvfikacvjnego 
awanturnictwa chadeków, głosowa 
la na SPD. zwiększając Ich udział 
w wynikach wyborczych o 8.3 
proc, głosów, a wiec i dając wy­
raz aprobaty dla polityki wschód 
niej Brandta. Można sie też pocie 
szać, iż chadecja będzie miała te­
raz w Landtagu — zamiast pełen 
cjalnych 70 mandatów (60 włas­
nych i 10 neohitlerowskich) .,tyl­
ko” 65 mandatów, natomiast socjai 
demokraci — ,.aż” o 9 więcej niż 
uprzednio. Można, ale po co.

tariuszy CDU i 12 neohitle- 
rowców z NPD oraz tvlko 37 
socjaldemokratów i 18 libera­
łów. Przy tym znaczna część 
badeńsko-wirtembergskich zwo 
lenników FDP głosowała wów 
czas nie na skrzydło liberałów, 
’*tórych przywódcą jest 
Bcheel. lecz na skrainą prawi 
cę. którą reprezentuje Zoal- 
mann Także w czasie wybo­
rów do Bundestagu w roku 
1969 — choć w skali ogólno- 
foderalnej doprowadziły one 
do powstania minikoalicji. wy 
łaniającej rząd Brandta —

Lekcja niedzielnych wybo­
rów w najbardziej dynamicz­
nym. „wizytówkowym” kraju 
NRF. powinna być dla nas 
ostrzeżeniem przed wciąż im­
perialistycznym systemem Nie 
mieckiej Republiki Federalnej 
Formalna demokracja zachód 
nioniemiecka dziwnie łatwo 
służy prowojennemu awantur- 
nictwu. natomiast z trudem 
daje minimalistyczną szansę 
realistycznej polityce odpręże­
niowej.
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oryginalna i zadziorna wypowiedź, 
co myśli o teatrze Hanuszkiewi­
cza.

..Wszystko za wszystko” jest 
ewenementem na polu telewizyj­
nej rozrywki i — co charakterys­
tyczne — zunełnie nowa jakością 
w tym gatunku.

Pierwszy program prowadzi’ 
Krzysztof Teodor Toeplitz' w asvś 

Barbary Wachowicz i Witolda 
Filiera. Ponadto wystąpili: Wanda 
Wiłkomirska. Zofia Kucówna. Ewa 
Głowacka. Tadeusz Borowski. Je­
rzy Karaszkiewicz. Bogdan Łazu- 
ka. Andrzej NardejH. Wiesław 
Michnikowski. Marek Grechuta z 
zesnołrm Anawa i zespół Novi Sin 
gers. (mf)

Akademiccy mistrzowie tańca/
W ubiegła sobotę i niedzielę w 

poznańskim Ośrodku Sportowym 
przy ul. Chwiałkowskiego odby­
wały się w ramach V Festiwalu 
Kultury Studentów PRL — VI 
Akademickie Mistrzostwa Polski 
w tańcu towarzyskim oraz I Ogól 
nopolski Turniej Zespołów Tańca 
Towarzyskiego. Organizatorami 
tych niezwykle widowiskowych 
imprez były: Rada Uczelniana 
ZSP przy Wyższej Szkole R dni- 
czej oraz Studencki Klub Tańca 
Towarzyskiego. Kierownikiem arty 
stycznym był nestor polskich tan- 
"erzy. prof. Marian Wieczysty z 
Krakowa.

Mistrzami, zarówno w kategorii 
tańców standardowych 1ak i laty­
noamerykańskich. została narat 
Elżbieta Burzyńska i Henryk

Niedziela niezbyt udana
Ze zmiennym szczęściem walczyli wielkopolscy sportowcy 

w ubieg»ym tygouniu. Remis Lecha w Krakowie z miejsco­
wą Garbarnią, wywołuje uczucie pewnego niedosytu.

Trudno się temu zresztą dziwie. Zespół, bęuący jednym z najpo­
ważniejszych kandydatów do awansu uo 1 ligi, remisuje z dru­
żyną wlokącą się w ogonie tabeli. Tak chyba być nie powinno 
i kibice piłkarscy mają prawo oczekiwać od kolejarzy, nieco 
lepszych wyników, nawet na wyjeżdzie. A swoją diogą lechitom 
w tyra sezonie dopisuje szczęście. Kiedy tylko powinie im się no­
ga, również ich najgroźniejsi rywale mają kłopoty. Tak było dwa 
tygodnie leniu, kiedy to Lech przegrał z Hutnikiem, ROW z GKS 
Katowice zaś Górnik Wałbrzych zremisował z Uranią. Historia 
powtórzyła się w ostatnim tygodniu. Poznaniacy zremisowali 
z Garbarnią, ROW z AKS-em Niwka, a Górnik ze Startem. 
Trudno, jednak przypuszczać, aby stało sie to reguła i dlatego 
czekamy na pełną mobilizację no i oczywiście na... bramki.

Grali również piłkarze 1 ligi. Jak wynika z doniesień nie 
wszyscy kandydaci do reprezentacji przeciwko Hiszpanii (w śro­
dę w Szczecinie), zademonstrowali wysoką formę. Trener Kazi­
mierz Górski nie będzie miał więc łatwego zadania przy ustala­
niu składu, zwłaszcza że na pewno nie wystąpi Lubański, który 
jak mówią przepisy po usunięciu z boiska w Starej Zagorze, 
automatycznie odsunięty jest od udziału w jednym spotkaniu, 
organizowanym pod auspicjami europejskiej lub międzynarodo­
wej federacji piłkarskiej. Czy na tym się skończy i nasz zna­
komity strzelec będzie mógł zagrać w spotkaniu rewanżowym 
z Bułgarią, o tym zadecydują odpowiednie komórki FIFA, po za­
poznaniu się z opiniami sędziego, obserwatora meczu oraz pro­
testem polskich władz piłkarskich. Sytuacja jest bardzo trudna 
i tytko wysokie zwycięstwo w Szczecinie pozwoli nam snuć na­
dzieję na ewentualny awans do olimpijskiego finału.

Tyle o piłce nożnej. Przejdźmy teraz do boksu a konkretnie 
do mistrzostw Polski seniorów, które zakończyły się w niedzie­
lę w Nowej Hucie. Doznaliśmy tam generalnej klęski, wprowa­
dzając do półfinałów tylko jednego zawodnika, którego na do­
datek lekarze nie dopuścili do dalszej walki. Tak fatalnego wy­
stępu wielkopolskich pięściarzy na mistrzostwach Polski, dawno 
nie mieliśmy. Okazuje się że nasi trenerzy nie mogą jakoś wy- 
cłiować chociaż jednego zawodnika wysokiej klasy i nic nie 
wskazuje na to, aby w przyszłości sytuacja uległa zmianie na 
lepsze. Reprezentacja juniorów Poznania poniosła druzgocącą 
klęskę w spotkaniu o Puchar GKKFiT z zespołem Gdańska. Co 
prawda lekarz nie dopuścił dwóch naszych zawodników do wal­
ki, a dalszych dwóch miało nadwagę, ale w pozostałych rozegra­
nych walkach, przewaga gdańszczan była tak wielka, że koń­
czyły się one przed upływem regulaminowego czasu.

Dosyć narzekań. Porażki i niepowodzenia też się zdarzają 
i chodzi tylko o to, aby wyciągnąć z nich właściwe wnioski na 
przyszłość. Chociaż w tak koronnych dyscyplinach jak piłka 
nożna czy boks nie stoimy najlepiej, to jednak jest wiele innych 
dziedzin, w których poznańska młodzież udowadnia, że stać ją 
na dobry wynik, (s)

Na piłkarskich boiskach
I LIGA

Górnik — Legia 
Gwardia — Stal M 
LKS - Pogoń 
Odra — Polonia
Stal Rz. — 
Szombierki 
Zagłębię S

Zagłębie Wal. 
— Rucb 
- Wisła

W tabeli prowadzi Ruch 21
pkt. przed Górnikiem i Zagłębiem 
Sosnowiec po 20 pkt.

H LIGA
Garbarnia — Lecb 
MZKS - Motor 
Hutnik — Śląsk 
Piast — Włókniarz 
Start — Górnik W. 
Urania — Star 
Zawisza — GKS 
AKS Niwka - ROW

1:0
1:0

„Piłkarski balet“

Spotkanie piłkarskie o mistrzo­
stwo ligi międzywojewódzkiej po 
między Wartą i Zagłębiem Ko­
nin, zakończyło się zasłużonym 
zwycięstwem zespołu koniń­
skiego. Na zdjęciu: pod bramką 

Zagłębia.

Zapaśnicze mistrzostwa 
Europy - otwarte

Żadne z dotychczas rozegranych 
zapaśniczych mistrzostw Europy 
nie miały tak uroczystej oprawy 
otwarcia jak mistrzostwa katowic 
kie. Gospodarze zrobili wszystko, 
aby uroczystość otwarcia mi­
strzostw zapaśniczych Europy za­
ćmiła wszystkie dotychczasowe, or 
ganizowane w innych państwach. 
Należy podkreślić, że udało się to 
w zupełności.

Witając uczestników mistrzostw 
oraz zebraną publiczność członek 
Rady Państwa, przewodniczący Ra

17 zespołów 
w Wyścigu Pokoju

Ostatecznie w XXV Wyścigu Po­
koju weźmie udział 17 zespołów. 
Ekipa Holandii w ostatniej chwili 
odwołała swój występ.

Komitet organizacyjny dokonał 
rozdziału numerów startowych. 
Polska szóstka pojedzie z nume­
rami od 1 do 6, kolarze W. Bry­
tanii — od 7 do 12, Jugosławii — 
od 13 do 18, CSRS — od 19 do 24,
Francji
od 31 do 36, 
42, ZSRR — 
od 49 do 54,
Włoch
od 
84. 
od 
102

od 25 do 30, Belgii

1:0
0:0

TABELA
1. ROW 20 27 24—13
2. Górnik Walb, 20 27 21—11
3. Lecb 20 24 1 i *
4. MZKS 20 23 27-lb
5. Śląsk 20 22 22—12
6. Urania 20 21 20—15
7. GKS 20 21 ’ 17—14
8. Hutnik 20 19 16—11
3. Piast 20 13 23-r.

10. Start 20 18 24 — 24
11. Star 20 18 24—28
12. Motor 20 13 13—20
13. Zawisza 20 n 15—21
14. Garbarnia 20 15 11 — 18
15. Włókniarz 20 15 14—31
16. AKS Niwka 20 14 8—21

dy Narodowej w Katowicach — 
Jerzy Ziętek podkreślił, że gospo­
darze pragną, by w tej pięknej 
hali zwyciężali najlepsi, a wyniki 
tu uzyskane odbiły się szerokim 
echem w całym sportowym świę­
cie.

W odpowiedzi na serdeczne powi 
tanie gospodarza Ziemi Śląskiej, 
prezydent FILA — Milan Ercegen 
podkreślił, że władze federacji za- 
n-ćniczei nie snodziewałv się. iż 
Polska zorganizuje tak pięknie po 
wierzone jej mistrzostwa Europy. 
Następnie Milan Ercegen powie­
dział po polsku: „Mistrzostwa za­
paśnicze Europy uważam za otwar 
te’’, co spotkało się z gorącym 
aplauzem publiczności.

☆
O godz. 12 rozpoczęły się Jedno­

cześnie na trzech matach pierw­
sze walki eliminacyjne. Walczyło 
w nich trzech Polaków, z których 
tylko Żedzicki w w. do 57 kg od­
niósł efektowne zwycięstwo kładąc 
w 4,55 sek. na łopatki Francuza 
Gaudinot. Kudelski w w. do 48 kg 
i Stecyk w w. do 52 kg przegrali 
swoje walki. (ot)

od
73 do 78. 
Norwegii

91 do
i Maroka

Finlandii — od 37 do 
od 43 do 48, Danii —
NRD — od 55 do 60. 
67 do 72, Bułgarii — 
Rumunii — od 79 do

96 Kuby 97 do
— od 103 do 108, Nu-

mery od 61 do 66 były przeznaczo­
ne dla Holendrów, (ot)

'dalekopisem,
KOSZYKARZE SLĄSKA 

OBRONILI PUCHAR POLSKI
W drugim dniu finałowego tur­

nieju koszykówki mężczyzn o Pu­
char Polski,, koszykarze wrocław­
skiego Śląska zapewnili już sobie 
dalsze posiadanie tego cennego tro­
feum zdobytego przed rokiem rów 
nież w Kielcach. Stało się to dzię­
ki zwycięstwu Śląska nad Legią
(W-wa) 77:66 (30:34).

zwyciężyła Polo-Wisła Kraków 
nię (W-wa) 75:65

PIŁKARZE 
JUŻ W

W poniedziałek 
lotem PLL ,,Lot“

(34 :29). 
HISZPANII 
POLSCE 
wieczorem samo- 
przybyli do War-

szawy piłkarze Hiszpanii, którzy w 
najbliższą środę stoczą w Szczeci-
nie pojedynek z olimpijską repre­
zentacją Polski. Kruczowłosi Hisz­
panie byli zaskoczeni panującą w 
Polsce aurą. Większość piłkarzy 
odzianych w lekkie garnitury drż.a- 

zimna wsiadając do czekają-ło z 
cego

W

na nich autokaru.
RFKORD POI.SKI 

KRYSTYNY NADOLNEJ 
czasie zawodów lekkoatletycz-

LIGA MIĘDZYWOJEWÓDZKA
GRUPA POLNOfNA
Warta — Zagłębie 0:2

Gryf - Wisła 2:1
Arkonia — Czarni 4:3 

Kujawiak — Elana 0:0 
Bałtyk — Gwardia 2:0 
Polonia — Lechia 0:1 

Zastał — Olimpia P-ń 1:1 
Stoczniowiec — Olimpia E. 2:0

TABELA

GRUPA ZACHODNIA

1. Lechia 20 31 27— 9
2. Arkonia 29 27 48—15
3. Zagłębie 20 26 29—18
4. Gwardia 20 25 21—145. Stoczniowiec 20 23 45—23
6. Zastał 20 22 31—22
7 Warta 20 22 25—16
8. Bałtvk 20 20 30—20
9. Wisła 20 19 21—23

10. Olimpia P-ń 20 17 13—15
11. Czarni 20 17 26—34
12. Polonia 20 17 14—22
13. Olimpia E. 20 16 14—2014. Elana 20 15 19—45
15. Grvf 20 12 14—34
16. Ku ia wiak 20 U 15—44

GKS Wodzisław Całisia 3:0 
w ta

Radia
Jubileusz

Calisia zajmuje 14 miejsce 
beli z 15 punktami.

KLASA OKRĘGOWA
Obra Kościan — I ech II p-ń 2:0
Polonia P-ń — Przemysław 1:0 
Dyskobolia — Warta 11 P-ń 0:0

Olimpia II P-ń
Grunwald — 

KKS Kępno —
Włókniarz — 

Błękitni —

— Calisia II 1:1 
Tur Turek 1:1 
Sparta Szam 0:1 
Polonia L. 2:3 
Ostrovia 1:1

Z okazji 45-lecia istnienia Poz­
nańskiej Rozgłośni Polskiego Ra 
dia, cdbyły się na Stadionie 22 
Lipca zawody lekkoatletyczne 
(na zdjęciu powyżej) i kolarskie 
(zdjęcie dolne). Z ciekawszych 
rezultatów warto wymienić zwy­
cięstwo Mazurkiewicza (Orkan) 
w biegu na 3000 metrów. Kolar­
ski wyścig australijski wygrał 
Świątek z poznańskiego Stomila.

Dzierzbicki z AWF Warszawa (zdo 
byli oni pierwszze miejsce po raz 
trzeci), wicemistrzostwo zdobyli 
Celina Czyrko i Jerzy Miotk z 
Gdańska, zaś trzecie miejsce za­
jęli: w standardzie Jan i Albina 
Osieccy z Warszawy, a w tańcach 
Ameryki Południowej — Anna Suł 
kowska i Stanisław Piórkowski z 
Politechniki Warszawskiej. Pozna­
niacy wypadli bardzo słabo a za 
najlepsza parę reprezentującą na­
sze środowisko uznano Urszule 
Wojciechowska i Tadeusza Jaku­
bowskiego.

Wręczenia nagród i dyplomów 
dokonał rektor WSR w Poznaniu 
prof dr Jerzy Strumiński. któr^ 
podziękował też organizatorom za 
wzorowe przeprowadzenie tej tra 
dycyjnej już imprezy, (ask)

nych na otwarcie sezonu, jakie od 
były się na stadionie Lechii w 
Gdańsku Krystyna Nadolna (Snój- 
nia Gdańsk) ustanowiła rekord Pol-
ski w rzucie dyskiem 57,74 m.
Ta sama zawodniczka wygasła 
pchnięcie kulą rezultatem 13.8z

16:15 DI.A OTMETU
W ostatnim meczu ekstraklasy w 

piłce ręcznej kobiet Otmet Krap­
kowice pokonał aktualnego mi­
strza Polski — Sośnicę Gliwice 
'6:15 (7:7).

PIŁKA NOŻNA W ANGŁH
W poniedziałek drużyny angiel-

skie rozegrały kolejne mecze 
st-znwskie. Oto wyniki: I 
Chelsea — Stoke City 2:0: II
BGckpool Portsmouth
Orient — Norwich City 1:2.

Fot. (3) K. Przychodzki

ml-

4 GŁOS WIELKOPOLSKI A
25 IV 1972 Nr 97 (87591



w Poznaniu

»Motozbyt« INFORMUJE POSIADACZY MOTOROWERÓW MARKI „RYS” i „ŻAK”, ŻE PROWADZI WYPRZEDAŻ

ZAPASÓW CZĘŚCI ZAMIENNYCH DO W. WYM. MOTOROWERÓW — PO CENACH OBNIŻONYCH O 50 PROC.

NA ŻYCZENIE WYSYŁAMY BEZPŁATNIE WYKAZY POSIADANYCH PRZEZ NASZE PRZEDSIĘBIORSTWO CZĘŚCI.

Zamówienia prosimy kierować pod adresem:
MOTOZBYT” PUNKT SPRZEDAŻY WYSYŁKOWEJ POZNAN - ANTONINEK, ULICA GORYSŁAWA NR 9.

ZAPRASZAMY DO KORZYSTANIA Z OKAZJI !
K3280

ZESPÓŁ SZKÓŁ ZAWODOWYCH 
Wielkopolskiej Fabryki 

Urządzeń Mechanicznych „WIEPOFAMA’ 
im. Aleksandra Kowalskiego w Poznaniu, 

ul> Janickiego nr 22

UWAGA!

prowadzi nabór uczniów

PAŃSTWOWE PRZEDSIĘBIORSTWO HANDLU 
SPRZĘTEM POŻARNICZYM i OCHRONNYM

WIELKA DODATKOWA ATRAKCJA
w niedzielę, dnia 30 kwietnia 1972 roku
— odbędzie' się podwójne losowanie

Poznańskie Zakłady 
Sprzętu Ortopedycznego w Poznaniu, 

ulica Przemysłowa nr 15/17 
przyjmą do wykonania z powierzonego

do klas pierwszych i 
w zawodach:

1. tokarz
2. frezer
3. szlifierz
4. wytaczarz
5. mechanik maszyn

roku szkolnym 1972/73

w Poznaniu — ulica Paderewskiego nr 11 
zawiadamia odbiorców, że w związku z prze­
prowadzaną Inwentaryzacją wstrzymuje się 

sprzedaż i odbiór towarów z magazynów
— chłopcy, dziewczęta, 
— chłopcy, dziewczęta, 
— chłopcy,
— chłopcy,
— chłopcy, dziewczęta.
WFUM zobowiązuje się

w dniach od 13. V. 31. V. 1972 r.

W myśl umowy o naukę ------------- . .
do następujących świadczeń na rzecz ucznia:

1. a) dostarczanie odzieży ochronnej,
b) dostarczanie mydła i proszku do mycia, 
c) mleka o ile określają to warunki pracy, 
d) deputatu węglowego po roku nauki;

2. uczeń za czas trwania nauki otrzymywać 
będzie następujące wynagrodzenie:
a) w I roku nauki — 150,— zł,
b) w II roku nauki — 320,— zł,
c) w III roku nauki — wynagrodzenie wg 

I grupy zaszeregowania osobistego.
Absolwenci Zasadniczej Szkoły Zawodowej 

mogą ubiegać się o przyjęcie do Zakładowego 
Technikum Mechanicznego dla pracujących.

Zapisy przyjmuje i informacji udziela sekre­
tariat szkoły codziennie w godz. od 11—18 przy 
ul. Janickiego 22, telefon 463-32.

Równocześnie informuje się, że sprzęt pożar­
niczy 1 ochronny można nabywać w sklepach: 

CENTRALI TECHNICZNEJ: 
— Poznań, ul. 27 Grudnia 6, 
— Kalisz, plac 1 Maja nr 11, 
— Sierakowo, ul. Bojanowska, pow. Rawicz, 
—■ a ponadto w Gnieźnie, Koninie i Pile.

K3922

® Samochody
Warszawę furgon zamie­
nię na Syrenę 104 lub 
sprzedam. Skotarek, Do- 
piewiec, ul. Osiedle 17, po
wiat Poznań. 9912gpr.
Kupię Syrenę 103 — 104 o- 
kazyjnie, może być do la 
kierowania. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
11796g.

K3300

$ Praca Nauka Kupno ^Sprzedaż
Potrzebny pomocnik do 
tynkarza. Praca stała. 
Zgłoszenia: budowa, Dzier
żyńskiego 295. 12501g

Lekarka poszukuje docho 
dzącej opiekunki do 
rocznego dziecka, Łazarz. 
Olerty „Prasa” — Grun­
waldzka 19 dla 12162g.

Przyjmę pracownika do 
prac w gospodarstwie. 
Mieczysław Fołtyn, Dasze 
wice, pow. Poznań. 12067g

Przyjmę dwóch pracowni­
ków do gospodarstwa roi 
nego. Zbirski, Poznań- 
Piątkowo, Obornicka 73.

12009g

Fachową opiekę zapewnię 
dziecku w swoim domu, 
Rynek Jeżycki. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 10344g.

Przyjmę zaraz pomoc do­
chodzącą do małego dziec 
ka. Poznań, Świerczew­
skiego 114 D4, tel. 433-99. 

10368g

Wpisy na zaoczne (kores­
pondencyjne) kursy kreś­
leń maszynowych, kon­
strukcyjnych, budowla­
nych, kosztorysowania — 
przyjmuje, pisemnych in­
formacji udziela „Wie­
dza”, Kraków, ul. Wester-
nlatte 11. K1195

Kupię piec c. o. Kamino.
Tel. 436-76. 12337g

Nowe kołdry z pierza o- 
raz poduszki, krzesła — 
sprzedam. Telefon 67-05-65
od godz. 18. 11931g

Dziewiarską maszynę dwu
płytową przemysłową
100/5, mało używaną sprze 
dam. Poznań, Marii Mag-

„OSSO” — specjalistyczny 
nowoczesny warsztat na­
prawy i obsługi samocho­
dów „Polski Fiat” 1 „Sko 
da”, Poznań, Rumuńska 1, 
narożnik Bułgarskiej—Ju­
gosłowiańskiej, telefon 
67-21-32, poleca swoje usłu 
gi w zakresie badania i re 
gulacji silników, napraw 
i wymiany zespołów, wy­
miany opon i wyważania 
kół, ustawiania świateł i 
regulacji geometrii kół. 
Warsztat czynny codzien-
nie od godz. 8. 10273g

daleny 2 m. 15. 12U2g
Otikon, okulary słuchowe, 
duńskie, nowe, sprzedam. 
Oferty „Prasa” — Grun­
waldzka 19 dla 11151gpr

Okazyjnie sprzedam samo 
chód „Warszawę”. Śrem,
1 Maja 3. 358p

Sprzedam nowy szwedzki 
sumator elektryczny mar 
ki „Facit”. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
12088g.

Sprzedam pianino czarne 
„Nlendorf”, metalowa pły 
ta. Poznań, ul. Wysoka 11
m. 24. 10380g

Sprzedam motor WSK, 
lub zamienię na motoro­
wer. Poznań - Winogrady,
Zagtodńicża 10. 10400g
Pianino w bardzo dobrym 
stanie, korzystnie sprze­
dam. Ul. Nowowiejskiego
25 m. 10. 10415g
Sprz.edam używaną maszy 
nę do lodów marki „Ga- 
go”. Ossowska — Gdynia, 
Komandorska 25 m. 12.

10422g

Dnia 19 kwietnia 1972 r. zmarła

BERTA OLSZEWSKA
członek spółdzielni.

Pogrzeb odbył się w dniu 22 kwietnia 
w Puszczykowie.

Rodzinie Zmarłej wyrazy serdecznego 
czucia składają
Rada Zakładowa — Rada Spółdzielni — 

i współpracownicy

1972 r.

współ-

Zarząd

Spółdzielni Pracy Zabawkarsko - Galanteryjnej 
w Puszczykowie

K4086

Dnia 23 kwietnia 1972 r. zmarł po długich cier­
pieniach, opatrzony Sakramentami św., nasz 
najdroższy, ukochany mąż, ojciec, teść I dziadek

ANDRZEJ DZWONIAREK
przeżył lat 76.

Pożegnanie nastąpi na cmentarzu na Miłosto- 
wie, w środę, dnia 26 bm. o godz. 13.

Pogrążona w smutku
RODZINA

Poznań, Inowrocławska 32. 12557?

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
22 kwietnia 1972 r. zmarł w wieku 44 lat, opa­
trzony Sakramentami św. mój najukochańszy 
mąż, nasz najdroższy tatuś, drogi syn, zięć, brat 
I szwagier śp.

KAZIMIERZ STACHOWIAK
geodeta

Pogrzeb odbędzie się dnia 26 bm. o godz. 13.40 
na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona
żona z córkami i rodziną

Poznań. Kochanowskiego 21 m. 11. 125 24g

tZ wielkim żalem zawiadamiamy, że dnia
17 kwietnia 1972 r. po długiej i ciężkiej cho­

robie, zmarła w wieku 77 lat. w Ottawie (Kana­
da), nasza kochana ciocia

MARIA GEIS
z d. Naganowska

Pogrzeb odbył się dnia 19 bm. w Ottawie.
Bratanek z rodziną

Poznań, ul. Ratajczaka 42. 12360g

Sprzedam samochód BMW 
stan idealny. Fr. Piasecki, 
Leszno, Słowiańska 3.

363p

Sprzedam Wartburga. Ry­
szard Majewski, Szymano 
wo, poczta Manieczki, po-
wiat Śrem. 10093g
Sprzedam nadwozie Wart 
burga 312, w dobrym sta­
nie. Adres wskaże „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
10097g.____________________

S Lokale
2 duże pokoje, kuchnią, 
łazienką, ładny rozkład, 
telefon, przy Parku Kas­
przaka, zamienię na po­
kój, kuchnią, łazienką, w 
nowym budownictwie, I 
lub II piętro, jeśli jest 
winda może być wyżej. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 12362g.

Zamienię samodzielne 3 
pokoje, kuchnia, łazienka, 
balkon, słoneczne, wysoki 
parter, na pokój z kuch­
nią. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla I2006g.
Mieszkanie dwa pokoje z 
kuchnią i ogród zamienię 
na podobne w Poznaniu 
lub w okolicach Poznania. 
Gorzów Wlkp., Mieszka I
nr 6 m. 2.
Oddam

364g
w dzierżawę o-

gród z mieszkaniem na 
dłuższy okres. Puszczy- 
kówko — Poznań, Gwarna
18. 7550g

[Zamienię słoneczny pokój, 
j kuchnia, łazienka, wysoki 
| parter, na Łazarzu — na 
i 3,5 pokoju z kuchnią, do 
drugiego piętra. Warunki 
do uzgodnienia. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 10398g.
Zamienię mieszkanie spół 
dzielcze w Tychach k. Ka 
towlc — na Poznań, wzglę 
dnie oddam na 2 lata. 
Adres wskaże „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 10473g

e Nieruchomości
Sprzedam działkę budow­
laną (1666 m!), Luboń k. 
Poznania. Wiadomość: Lu 
boń — Fabryczna 14 lub 
Wrocław. Leńskiego 54.

K3421
Gospodarstwo rolne, 2 ha 
sadu, zabudowania nowe, 
murowane (Istnieje możli 
wość zakupienia dowolnej 
ilości gruntów sąsiednich) 
— sprzedam. Kazimierz 
Ciebiera, Niechobrz 509, po
wiat Rzeszów. K3423
Sprzedam plac budowla­
ny. centrum Rogoźna, dla 
rzemieślnika. Rogoźno — 
ul. Wlelkopoznańska 35.

10494g

Sprzedam parcelę ogro­
dzoną 1.200 mf w Czerwo­
naku. przy dworcu. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 10573g.

tZ żalem zawiadamiamy, że dnia 22 kwietnia 
1972 r. zmarła w Panu, w 83 roku życia, śp.

LEOKADIA JARKA
nasza najdroższa matka.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 26 bm. 
o godz. 12.30 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.

Pogrążone w głębokim smutku

córki, siostra, wnuczki, prawnuki 
i rodzina

.30
12457g

tDnla 23 kwietnia 1972 r. zmarła po krótkiej
1 ciężkiej chorobie, przeżywszy 74 lata, na­

sza najdroższa matka, teściowa, babcia, kuzyn­
ka, bratowa i ciocia, śp.

STANISŁAWA ROZMIAREK
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 26 bm. 

o godz. 14.15 na cmentarzu junikowskim.

O bolesnej stracie zawiadamia

Poznań, Kniewskiego 19.
RODZINA

12525g

tDnla 23 kwietnia 1972 r. zmarła, opatrzona
Sakramentami św., nasza ukochana mama, 

teściowa i babunia, w 77 roku życia

MARIA GÓRECKA
z domu Paszyńska

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 26 bm. 
o godz. 16 z domu żałoby w Bojanowie.

W głębokim smutku pogrążona
rodzina

Bojanowo, ul. Kościuszki 12. 12469g

j. W dniu 22 kwietnia 1972 roku zmarła nagle, 
I przeżywszy lat 50, opatrzona Sakramentami 

św., moja ukochana żona, najwierniejszy przy­
jaciel, śp.

MARIA JAROSZYK 
z d. Krawczyńska, 
primo vóto Bass

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 25 bm. 
o godz. 14.15 na cmentarzu junikowskim.

W nieutulonym żalu pogrążony

Poznań, Krysiewicza 2 m. 1,
M Ą Z

12464g

POZNAŃSKIEJ GRY LICZBOWEJ 
„KOZIOŁKI”

NA KTÓRĄ UFUNDOWANO 
SPECJALNE NAGRODY:

• 1 samochód osobowy 
marki „Skoda S 100”

• 1 motocykl marki „MZ”
• oraz premie po' 5.000,— zł

Nagrody te przeznacza się na czterocyfrową 
końcówkę banderoli V-zakładowych kuponów, 
złożonych na podwójne losowanie w 781 grze.

Natomiast na kupony złożone tylko na I lo­
sowanie przeznacza się na czterocyfrową koń­
cówkę banderoli premie pieniężne w wysokości 
po 2.500,— zł na kupony V-zakładowe 1 po 500,— 
zł na kupony I-zakładowe.

SZCZEGÓŁY W KOLEKTURACH.
K3907

RADA ROBOTNICZA
Poznańskich Zakładów Elektrochemicznych 

„ALCO - CENTRA”
w Poznaniu, ulica Michała nr 43 

p o d a j e do wiadomości, że 
z dniem 17 marca 1972 roku

ROZPOCZĘTO WYPŁATĘ NAGRÓD 
z funduszu zakładowego za rok 1971 

pracownikom przedsiębiorstwa.
Nagrody należy odbierać w kasie przedsiębior­

stwa w Poznaniu, ul. Michała 43, do dnia 17. IX. 
1972 roku.

Ewentualne reklamacje należy zgłaszać do 
Rady Zakładowej PZE „ALCO - CENTRA” w 
nieprzekraczalnym terminie do dnia 17 wrześ-
nia 1972 r. K2946

materiału na kopiarce typu SU/2

ELEMENTY DREWNIANE 
w postaci brył obrotowych o dowolnych 
tworzących; maksymalnej długości 480 mm.

Zakres prac jak 1 warunki wykonania do 
uzgodnienia z Kierownictwem Zakładu.

K3235

POWSZECHNA KASA OSZCZĘDNOŚCI 
I Oddział w Poznaniu

plac Wolności 3 
poszukuje do wydzierżawienia pilnie

o powierzchni 50—150 m*
na cele magazynowe i archiwum.

Zgłoszenia pisemne lub telefoniczne prosimy 
kierować: PKO I Oddział w Poznaniu, plac 
Wolności nr 3, telefon 581-51, wewn. 25 lub 26.

M2800

Pracownicy poszukiwani

Sprzedam dom willowy 
czteropokojowy z wszel­
kimi wygodami wraz z bu 
dynkiem gospodarczym w 
Luboniu k. Poznania, ul. 
Fabryczna 1 (Wichtowska). 

11913g

Sprzedam działkę 3 morgi 
ziemi koło Gniezna. Le­
wandowska, Gniezno, Or-
cholska 3 m. 7.

Różne
360p

Dnia 11. IV. chora rencist­
ka zgubiła całą rentę z po 
yfierzoną gotówka. Znalaz 
cę wynagrodzę. Wawrzy-
niaka 18 m. 8. 12370g

Unieważnia się zagubiony 
stempel: Zakłady Produk­
cji Elementów Budowla­
nych „Powodowo” w Po­
wodowie k/Wolsztyna, Za 
kład nr 3, Piła-PIaszczys- 
te, tel. 22-16, 22-43. (5)

K4044

Bezpyłowe cykiinowanie 
parkietów, lakierowanie. 
Tel. 67-11-24. 122O3g
Pani Leona czekająca 28. 
III. w Domu Meblowym, 
Dąbrowskiego, proszona o 
skontaktowanie się „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19.

11877g

Matrymonialne
Biuro Matrymonialne — 
„Małżeństwo”, Poznań, LI
belta 39 poleca swoje
usługi w kojarzeniu mał­
żeństw. Dysponuje oferta­
mi zagranicznymi. Współ­
praca' z psychologiem. 
Czynne godz. 15—19. 11252g

Rzemieślnik samotny po 
40, wzrost średni, z mlesz 
kaniem, szuka kandydatki 
na żonę, uczciwej o dob­
rym charakterze. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 10343g.

+ Dnia 21 kwietnia 1972 r. po długich 
kich cierpieniach, zakończyła swój 

wity żywot, śp.

ZOFIA SKRZYPCZAK
z domu Kapcińska

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia

1 clęż- 
praco-

25 bm.
o godz. 11 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.

Strapiona

Poznań, ul. Dąbrówki 16 m. 12.
RODZINA

12470g
BP

tDnla 22 kwietnia 1972 r. zakończyła swój pra­
cowity, pełen poświęcenia żywot, nasza naj­
droższa mama, teściowa, babcia i prababcia, 

przeżywszy lat 90. śp. •

ANTONINA PTAK
z domu Konarska

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 25 bm. 
o godz. 16 z kaplicy cmentarnej na Winiarach.

W głębokim smutku pogrążona
RODZINA

12460g

tPo długich 1 ciężkich cierpieniach, opatrzony 
Sakramentami św., odszedł od nas w dniu 
22 kwietnia 1972 r. niezapomniany mąż, tatuś, 

teść 1 dziadek, śp.

EDWARD MAŁECKI
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 26 bm. 

o godz. 11.55 na cmentarzu junikowskim.

Pogrążeni w smutku 
żona, córka, synowie, synowe 

i wnuki
Poznań, Grobla 29 m. 9. 12499g

Dnia 21. IV. 1972 r. zmarła nieoczekiwanie 
nasza najdroższa matka, teściowa, babunia

1 ciocia, w wieku 75

ANNA
wdowa

o czym zawiadamia

lat

NADSTAZIK
po śp. Stefanie

strapiona
RODZINA

Poznań, ul. Siemiradzkiego 9 m. 5.

Pogrzeb odbędzie się na cmentarzu na Juniko­
wie, we wtorek, dnia 25 bm. o godz. 13.05.

12439g
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— INŻYNIERÓW wzgl. TECHNIKÓW z uprawnie­
niami budowlanymi do działu produkcji, na sta­
nowiska inspektorów wykonawstwa robót budow­
nictwa wodnego, sanitarnego i lądowego;

— TECHNIKA - MECHANIKA ze znajomością spa­
walnictwa, na stanowisko instruktora szkolenia 
zawodowego spawaczy;

— TECHNIKA SAMOCHODOWEGO wzgl. EKONO­
MISTĘ — na stanowisko dyspozytora transportu 
w Gorzowie Wlkp.;

— TECHNIKA - MECHANIKA na stanowisko inspek­
tora gospodarki paliwowo-smarowniczej, z prak­
tyką w tym zakresie;

— MISTRZA - MECHANIKA napraw sprzętu bu­
dowlanego;

— EKONOMISTĘ wzgl. TECHNIKA - MECHANIKA 
na stanowisko kierownika sekcji kalkulacji i roz­
liczeń warsztatowych;

— INSPEKTORA GOSPODARKI MATERIAŁOWEJ 
ze średnim wykształceniem i praktyką w budow­
nictwie;

— KIEROWNIKÓW MAGAZYNÓW branży ogólno­
budowlanej (praca poza Poznaniem);

— GŁÓWNEGO REALIZATORA ślusarki budowlanej, 
z praktyką w dziale zaopatrzenia;

przyjmie natychmiast
„Hydrobudowa 7” w Poznaniu, ul. Sienkiewicza nr 22.

Oferty wraz z życiorysem, odpisem świadectw 
szkolnych, zaświadczeń pracy i opinii z ostatnich 
5 lat, należy składać w dziale kadr — pokój 22.

Warunki pracy 1 płacy do omówienia. K3547
Spółdzielnia Pracy „Metal - Trakcja” w Poznaniu, 
ul. Lutycka 95 — zatrudni zaraz: 
— io ślusarzy brąz spawaczy lub
— 10 ROBOTNIKÓW niewykwalifikowanych do przy, 

uczenia w zawodzie ślusarza - spawacza,
— 2 ROBOTNIKÓW do transportu wewnętrznego,
— 1 TECHNIKA MECHANIKA na stanowisko tech­

nika produkcji oraz technika bhp.
Warunki pracy i płacy do uzgodnienia w Zarządzie 

Spółdzielni w Poznaniu przy ul. Lutyckiej 95, telefon 
468-84 lub 404-50, wzgl. 404-59. K3872
Dyrekcja Poznańskiej 
przyjmie do pracy w 
czych w Niechorzu na 

— KUCHMISTRZA, 
— i ST. KUCHARZY.

Fabryki Łożysk Tocznych — 
Ośrodku Wczasów Pracowni- 
okres sezonu: •

Warunki płacy do omówienia w Dziale Kadr i Szko­
lenia Zawodowego — pokój nr 3.

Dojazd tramwajami linii 6, 8 i 19 oraz autobusem 
nr 70. K3559
Dyrekcja Poznańskiej Fabryki Łożysk Tocznych — 
przyjmie natychmiast do pracy w Dziale Inwestycji:

— INŻYNIERA lub TECHNIKA BUDOWLANEGO 
z uprawnieniami budowlanymi z zakresu insta­
lacji rurowych i wentylacyjnych;

— INŻYNIERA METALURGA - METALOGRAFA.
Warunki płacy 1 pracy do omówienia w Dziale 

Kadr i Szkolenia Zawodowego — pokój nr 3.
Dojazd tramwajami linii nr 6, 8 1 19 oraz autobu-

sem nr 70. K3553
Dyrekcja Poznańskiej Fabryki Łożysk Tocznych — 
przyjmie natychmiast do pracy w Samodzielnym Od­
dziale Wykonawstwa Inwestycyjnego istniejącym 
przy zakładzie n/w pracowników:

— MURARZY,
— POMOCNIKÓW MURARSKICH.
Warunki płacy 1 pracy do omówienia w Dziale 

Kadr 1 Szkolenia Zawodowego — pokój nr 3.
Dojazd tramwajami linii 6, 8 1 19 oraz autobusem

nr 70. K3556

Pracownia Projektów Automatyki 
PKA „MERAMONT”

sprzeda
10 sztuk używanych 

PIECÓW AKUMULACYJNYCH 
do ogrzewania elektrycznego produkcji 

„ P o z a m e t
Zgłoszenia: tel. nr 534-37 w godz. od 7—15.

 K3829
Poznańskie Przedsiębiorstwo Budownictwa przemy­
słowego nr 2 w Poznaniu, ul. Marchlewskiego 128, 
telefon 650-51 — przyjmie do pracy na budowie Za­
kładów Mleczarskich w Chodzieży, ul. Słoneczna — 

50 ROBOTNIKÓW BUDOWLANYCH.
Warunki pracy I płacy zgodnie z układem zbioro­

wym pracy w budownictwie.
Dla zamiejscowych przedsiębiorstwo zapewnia bez­

płatne zakwaterowanie.
Chętni proszeni są o zgłoszenie się u kierownika

budowy w Chodzieży, ul. Słoneczna. K2770
Przedsiębiorstwo Budownictwa Rolniczego w Przeż- 
mierpwie, pow. Poznań — zatrudni zaraz:

— Z-CĘ GŁÓWNEGO KSIĘGOWEGO — z wyk­
ształceniem wyższym lub średnim + praktyka, 

— MURARZY.
Wynagrodzenie wg układu zbiorowego pracy w bu­

downictwie.
Zgłoszenia przyjmuje Dział Kadr — Przeźmierowo, 

pow. Poznań, dojazd z pętli jeżyckiej autobusem nr
82 (10 minut). K3485
Zakłady Przemysłu Metalowego H. Cegielski Poznań 
zatrudnią zaraz:

KOWALI wyuczonych i do przyuczenia.
Dla samotnych spoza Poznania Istnieje możli­
wość zakwaterowania w Hotelu Robotniczym 
przy HCP.

Zgłoszenia przyjmuje Dział Kadr 1 Szkolenia Za­
wodowego ZPM H. Cegielski Poznań, ul. Dzierżyń­
skiego 223/229 ook. 101 K2339
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Wtorek

Jarosława, 
Marka

Słońce: 4.34—19.08

TEATPY
POLSKI — g. 19 „Kordian”.
OPERA — g. 16 „Straszny Dwór”.
OPERETKA — g. 19 „Roxy”.

KINO DOBRYCH FILMÓW MU­
ZA — g. 12.30 ,,Viva Tepepa” (wł. 
16 1.). g. 15.30, 18 „O wpół do jede­
nastej wieczór latem” (USA 16 1), 
g. 20 DKF „Kamera” (seans za­
mknięty).

APOI.LO — g. 10, 12.30, 15, 17.30, 
20 „Szerokiej drogi kochanie” (poi. 
16 1.).

BAŁTYK — g. 10, 12.30, 15.30, 18. 
20.15 „Orzeł w klatce” (jug. 16 1.).

CZTERNASTKA — g. 10, 12.30. 
15. 17.30, 20 „Rzeźnik” (fr. 18 1.).

GONG — g. 10, 12, 16, 18, 20 „La 
la” (wł. 16 1.).

GRUNWALD — g. 16, 19 „Rezy­
dent wywiadu” cz. I i II (radź. 
16 1.).

GWIAZDA — g. 10, 12, 14, 16, 18, 
20 „Opowieść do poduszki” (USA 
16 1.).

KOSMOS — g. 18 „Czerwony na 
miot” (radź. 14 1.).

MALTA — g. 16, 18, 20 „Hajdu­
cy kapitana Angela” (rum. 14 1.).

MINIATURKA — g. 15.30 „W. I. 
Lenin” (radź. 11 1.), g. 17, 19.30 
„Szósty lipca” (radź. 14 1.).

OSIEDLE — g. 15.30, 17.30, 19.30 
„Banda Asa Kier” (radź. 14 1.).

PANCERNIAK — g. 17.30, 20 
„I znów z Tobą” (węg. 14 1.).

PAŁACOWE — g. 15, 20 „Moja 
noc u Maud” (fr. 18 1.), g. 17.30 
— seans zamknięty.

RIALTO — g. 10, 12. 14. 16, 18, 20 
„Złota wdówka” (fr. 18 1.).

RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 15, 
17. 19.30 „Maverling” (fr. 14 1.).

SCALA — g. 16, 18, 20 „Beatrice 
Cenci” (wł. 18 1.).

WARTA — g. 11. 15.30, 19 „Wy­
zwolenie” cz. I i II (radź. 14 1.).

WILDA — g. 10. 12. 14, 16, 18, 20 
„Zwariowany weekend” (fr. 11 1.).

WRZOS (Luboń) — g. 18 „Dam­
ski gang” (ang. 16 1.).

FOTOPLASTIKON — g. 13—20 
„Waszyngton — muzea”.

„ARENA” (plac przy Stadionie 
im. 22 Lipca) — g. 19.

[ KONCERTY
PAŁAC DZIAŁYNSKICH (Sala 

Czerwona) — g. 19.30 — XXII kon 
cert z cyklu „Musica viva”; reci­
tal Montserrat Alavedra (Hiszpa­
nia) — sopran, Jerzy Marchwiński 
— fortepian.

DYŻURY

SZPITALE: interna, chirurgia 
ogólna, okulistyka — ul. Garbary 
17; psychiatria — ul. Szpitalna 
29/33; chirurgia dziecięca do lat 14 
— ul. Krysiewicza 7; laryngologia, 
neurologia — ul. Przybyszewskie­
go 49.

Pogotowie Ratunkowe dla Po­
znania (Chełmońskiego 20); wypad 
ki uliczne, tel. 99: nagłe zachoro­
wania w domu, tel. 66-00-66: pora­
dy lekarskie, tel. 637-35; dla pow. 
poznańskiego. |el. 566-66.

Telefon Zaufania — nr 586-87 1 
522-51.

Apteki: Dzierżyńskiego 349, Gło­
gowska 107/109. Główna 53. Kórnic 
ka 24. Mickiewicza 22, Słowiańska. 
Starołęcka 78 (dyżury nocne). 
Marcinkowskiego 11 (cała dobę).

Centralny Ośrodek Informacji 
Medycznej Służby Zdrowia w Po­
znaniu — tel. 540-93.

RADIO Najlepsi studenci pracujący
WTOREK — PROGRAM I: Fala 

1222 m; 7.30 Muzyka, rzeczy intere 
sujace, refleksje; 8.08 Reportaż; 
8.16 Melodie na zamówienie; 8.25 
Co słychać w Polsce... na świecie; 
8.30 Muzyka; 8.45 Z tej i z tamtej 
strony lady; 9 Muzyka operowa: 
9.40 Dla przedszkoli: „Wiosenna 
gra” — montaż słowno-muzyczny: 
10.05 „Notre Damę la Grandę” — 
fragm. 2 opow. J Iwaszkiewicza; 
10.25 Chóralne pieśni artystyczne: 
10.50 „Monitor Nauki Polskiej”: 
11 Dla kl. III liceum (jeżyk polski): 
„Witkacy” — reportaż literacki: 
11.30 Śpiewa solenizant — M. Gre 
chuta: 11.49 Rodzice a dziecko: 
12.25 Z krakowskiej fonoteki mu­
zycznej: 13.20 Filmowy serwis mu 
zyczny; 13.40 „Wiecej. lepiej, ta­
niej”: 13.55 Uwaga niewypały: 14 
O twórczości H. K. Laxnessa; 15.05' 
Godzina dla dziewcząt i chłopców; 
10.05 Opinie ludzi partii; 16.15 Li­
dia Koziibkówna — gra utwory 
fortep. kompozytorów polskich; 
16.30 Popołudnie z młodością: 18.50 
Muzyka i Aktualności: 19.15 Kunić 
nie kupić, posłuchać warto; 19.30 
Z wydawnictw „Oninia”; 19.35 Kon 
cert żvczeń; 20.30 Graj kanelo. grai 
od ucha...; 21 Przegląd Wydarzeń 
Fkonomicznych; 21.20 Teatr PR — 
Studio Klasyczne: „Kieleckie la­
ta” — słuch, we „Dzienników” S. 
Żeromskiego: 22.45 W. A. Mozart 
— Symfonia D-dur: 23.10 Przeglą­
dy i poglądy: 23.20 Ciekawostki 
„Polskich Nagrań”: 23.45 Kwadrans 
rosyjskich ballad: 0.10 Program 
nocny z Zielonej Góry.

WIADOMOŚCI: 5. 6. 7. 8. 10. 
12.05. 15. 16. 20. 23. 24. 1. 2. 2.55.

PROGRAM n: Fala 407 m i UKF 
69.74 MHz; 8.05 10 minut z ork. 
dęta; 8.35 „Świat i my” — maga- 
zun aktualności gospodarczych; 
8.55 Gra Zesnół Akordeonistów 
T. Wesołowskiego; 9 Łódzki ko»o 
w-or^k muzyczny: 9.35 z ż-cia 
ZSRR: 9.55 Muzyczny przewodnik 
po Australii: 10.25 Parnasik; 10.55 
Utwory komnozyto^ów węgierskich 
i rumuńskich: 13 Czas dobrych go 
s^odarry; 13.15 Słuchacie pisza — 
my odpowiadamy; 13.25 ..Po ten 
kwi-t czerwony” — nolskie pio­
senki: 13.40 ..Więzień trzeciego

Wokół dworców - przyjemniej
Gdy w sierpniu ub. roku opublikowaliśmy artykuł pt. 

„Złoty samowar i... reszta”, opisujący niezbyt przyjemny 
wygląd większości poznańskich dworców, dość szybko na­
desłał nam wyjaśnienia jeden z działów poznańskiej DOKP. 
Przekazane nam tłumaczenia i argumenty uznaliśmy za nie 
wyjaśniające zanotowanego stanu faktycznego, czemu daliś­
my wyraz w kolejnej publikacji. Zarazem zapowiedzieliśmy 
ponowną lustrację dworców wiosną tego roku.
Rekonesans taki odbyliś­

my w tych dniach. Tym ra­
zem w obecności także przed­
stawicieli DOKP. Oto relacja.

WOI.A. — Na peronach i mię­
dzytorzu — czysto i schludnie. 
Jeszcze niezbyt zielono, ale widać, 
że usunięto wszystkie zbędne krze 
wy i zielsko. W budynku — czy­
sto. Droga dojazdowa, zwłaszcza do 
rampy — pełna dziur, ale za­
wiadowca obiecuje, że zostanie 
wyrównana.

STRZESZYN. — Tu jeszcze nie 
dotarły kolejowe ekipy porządko­
we. Co nieco jednak zrobiono. 
Reszta ma być wykonana do koń­
ca maja, tj. likwidacja budek za 
peronem południowym, usunięcie 
stert zbędnego kamienia i piachu 
na międzytorzu. Ma też być od­
malowany sam budyneczek. Nie 
mniej stwierdzamy, że większy po 
rządek powinien panować przy to 
rach za- i wyładunkowych. W po­
czekalni dworca ustawiono już 
nowe ławki, stypizowane dla ca­
łej dyrekcji PKP. Są estetyczne i 
wygodne.

PODOI,ANY. — Na tym przy­
stanku niewiele się zmieniło. Ow­
szem, czyściej we wnętrzu pocze­
kalni, jednak na peronach i mię­
dzy torami — bez zmian. Mimo 
woli nasuwa się pytanie: czy w 
ogóle warto utrzymywać i pie­
lęgnować tę stacyjkę, jeśli prawie 
nikt z niej nie korzysta? W tej 
sprawie trzeba podjąć decyzję.

(Mała dygresja. Oglądałem także 
całkowicie już uporządkowany 
przystanek Poznań—Dębina. Czyś­
ciutko tutaj, ładne perony, teren 
przygotowany pod trawę i kwia­
ty, nowe oświetlenie, odnowiony 
pracowniczy budynek mieszkalny. 
Ale jest to stacja o dużej frek­
wencji dojeżdżających do wildec- 
kich zakładów pracy z kierunku 
Jarocina).

ANTONINEK. — Od naszej je­
siennej wizyty zmieniło się tu wie 
le. Wyporządniał zajazd, który 
jeszcze ma być dodatkowo umoc­
niony. Powiększono poczekalnię, 
gdzie — po odmalowaniu — zaw’ie 
szono doniczki z zielenią i usta­
wiono sporo nowych ławek. Przed 
budynkiem, na peronach i mię­
dzytorzu — czysto, schludnie. Na 
podwórzu usunięto brzydkie bu­
dy, które w zeszłym roku tak tu 
psuły estetykę otoczenia. Jest teraz 
i dobre oświetlenie terenu przed 
dworcem. Brawo obsługa dworca, 
bo to głównie jej zasługa, te wi­
doczne porządki.

GARBARY. — Dworcowy bara­
czek nie zniknął jeszcze, chociaż 
na nowy dworzec od dawna jest 
gotowa pełna dokumentacja. Nie 
ma tylko ponoć pieniędzy i tzw. 
mocy. Ale na peronach już bar­
dzo czysto. Wyrugowano wszelkie 
zbędne krzewy, odmalowano par­
kan, odnowiono przejście tunelo­
we na perony, w którym uporząd 
kowano także oszklone gabloty. 
Pojawił się też estetyczny rozkład 
jazdy we wnęce filaru podtrzymu

W sobotę, w siedzibie Rady 
Okręgowej Zrzeszenia Studentów 
Polskich dokonano rozstrzygnięcia 
konkursu na Najlepszego studen 
ta pracującego w roku 1971. Kon­
kurs ten miał na celu podniesie­
nie efektywności nauczania wśród 
13500 słuchaczy studiów wieczoro­
wych 1 zaocznych, kształcących się 
w Poznaniu. Jako kryterium przy 
typowaniu najlepszych przyjęto 
średnią arytmetyczną ocen za se 
mestr zimowy i letni.

W obecności przedstawicieli 
władz uczelni 1 organizacji mło­
dzieżowych odznaki „Primus In­
ter pares” (pierwszy między rów- 

pola” — fragm. wspomnień F. Siej 
wy; 14.05 Trzy instrumenty — trzy 
style; 14.30 Sylwetki piosenkarzy 
radzieckich: 14.45 „Błękitna szta­
feta”: 15 Kompozytor tygodnia — 
M. Ravel; 17.15 Aud. społeczna; 
17.25 Z życia poznańskich szkół 
muzycznych — „Społeczne Ognis­
ko Artystyczne w Poznaniu; 17.55 
Radioexpress; 18.05 Gra Pozn. 
Piętnastka Radiowa: 18.20 „Widno­
krąg” — wydarzenia, opinie re­
fleksje ze świata nauki: 19.15 Język 
angielski: 19.30 „Zabawa w radio” 
— magazyn; 21.16 Z nagrań solis­
tów zaproszonych do naszego stu­
dia — Jan Anton van Hoek z Ho­
landii gra na teorbanie utwory 
współczesnych kompozytorów ho­
lenderskich; 21.30 Reportaż literac­
ki A. Małachowskiego z NRD — 
ode. IX; 21.50 Przypominamy Nel­
sona Fddy; 22.33 „Z wokandy”; 
22.48 Zapraszamy do tańca; 23.10 
Międzynar. Trybuna Kompozyto­
rów — Parvż 1971.

WIADOMOŚCI: 5.30, 6.30, 7.30, 
8.30. 9.30. 12.05. 14. 16. 19. 22, 23.50.

PROGRAM III: UKF 66.62 MHz 
oraz fale krótkie pasma 20. 31. 41 
i 49 m; 7.50 Mikrorecital J. Clar­
ka; 8.05 Mój magnetofon; 8.35 Mu 
zyczna poczta UKF; 9 „Śniegi pły 
na” — ode. 8 oow.; 9.10 Pocztów­
ka dźwiękowa z Madrytu: 9.30 
Nasz rok 72: 9.45 Muzyka ze sztam 
hucha: 10 Jeżyk niemiecki: 10.15 
Audycja radia ONZ: 10.35 Wszvst 
ko dla pań: 11.45 „Trzei towarzy­
sze” — ode. 23 pow.: 12.25 Za kie­
rownicą; 13 Na koszalińskiej antę 

jącego wiatę nad tunelem. Jesz­
cze mają tu być zbudowane nowe 
ustępy. Przy kiosku „WARS-u” — 
porządek. Dojście do baraku dwór 
ccwego — chodnikiem.

POZNAŃ-WSCHOD. — Na tym 
dworcu także nieco wyporządnia- 
ło, chociaż po naszym rajdzie w 
ub. roku nie mieliśmy poważniej­
szych zastrzeżeń. Niemniej warto 
odnotować uporządkowanie pocze­
kalni (wstawiono nowe ławki), 
czystość panującą (obecnie!) w tu 
nelu i na peronach, a przede 
wszystkim — ład, jaki zaprowa­
dzono w bufecie „WARS-u”.

POZNAM
WZOREM
ŁABB
Na STAROLĘCE — roboty po­

rządkowe w toku. Umacnia się 
obrzeża peronów, czyści teren 
wokół dworca. W niedalekiej 
przyszłości — przesunięta zostanie 
na nowy peron obecna wiata, 
zniknie budka dróżnika, stojąca 
przy przejeździć. Niestety, choc 
planuje się zmianę ogrodzenia i 
jeszcze inne drobne zabiegi ko­
smetyczne, nie da się usunąć 
szpetnego budynku toalet przed 
dworcem. Po prostu — brak u- 
zgodnień z dzielnicowym Wydzia­
łem Budownictwa, Urbanistyki i 
Architektury co do wielkości i wy 
glądu nowych ustępów. A swoją 
drogą — z uwagi na rozwój Ra­
taj — należałoby co prędzej po­
myśleć o postawieniu w tym miej 
scu bardziej reprezentacyjnego bu 
dynku dworcowego.

DĘBIEC. — Tutaj zastaliśmy 
zmiany największe. Wokół dworca 
pobudowano ładny murek ka­
mienny, uporządkowano nie tylko 
perony i międzytorze na samej 
stacji, ale także poddano kosmety 
ce rozległe otoczenie. Odnowio­
no cały budynek dworcowy i jego 
wnętrze. Toaleta — pilnowana, 
płatna. W poczekalni — nowe ław 
ki. Do budynku prowadzi teraz 
równy chodnik.

Czas na wnioski bardziej 
ogólne.

9 Przyjemnie odnotowy­
wać, że odpowiednie służby 
DOKP włączają się do kam­
panii pod hasłem POZNAŃ 
WZOREM LĄDU, prowadzo­
nej przez „GŁOS” wespół z 
władzami miasta. Skorzystają 
na tym podróżni, kolej i — 
samo miasto.

* Nadal nie można zbyt 
pozytywnych uwag wypowia­
dać na temat dróg dojazdo­
wych do większości dworców 
(np. Garbary, Dębiec, Staro-

nyml) przyznano następującym 
osobom: Franciszkowi Zarzyckie­
mu, słuchaczowi pedagogiki UAM 
(średnia ocen 5,0), Hannie Adam 
skiej, studentce IV roku Wydziału 
Ogrodniczego WSR (5.0), Romano­
wi Fabisiowi z V roku Wydziału 
Budownictwa Politechniki Poznań 
skiej (4,9) oraz dwom studentkom 
Wyższej Szkoły Ekonomicznej — 
Alicji Wiciak (5,0) i Zdzisławie 
Szymańczyk (5,0).

Pozostałe poznańskie wyższe 
uczelnie ze względu na specyfikę 
procesu dydaktycznego oraz nie­
wielką liczbę osób studiujących i 
pracujących jednocześnie, nie 
zgłosiły swych kandydatur, (ask) 

nie; 15 Telchistorie, czyli rzecz o 
telekomunikacji; 15.10 Album mu­
zyki uniwersalnej; 15.35 Czym jest 
architektura: 15.50 Z kompozytor­
skiej teki Ennio Morricone; 16.15 
..Mikser” — magazyn muzyczny; 
16.45 Nasz rok 72; 17.05 Quodlibet, 
czyli co kto lubi; 17.30 „Śniegi pły 
na” — ode. 9 pow.: 17.40 W krę­
gu jazzu: 18.05 Momenty muzycz­
ne: 18.10 Analizy i syntezy — aud. 
publicystyczna; 18.35 Mój magneto 
fon; 19 Książką tygodnia — S. Brat 
kowski: „Księga wróżb prawdzi­
wych”; 19.15 Klub starej płyty: 
19.45 Polityka dla wszystkich; 20 
Nowe, nowsze i najnowsze; 20.40 
Burmistrz doskonały — gawęda: 
20.50 Dzieła i twórcy — G. B. Per 
golesi; 21.30 „Hey Jude” — gra i 
śpiewa J. Feliciano; 21.40 „Na po­
boczu wielkiej polityki” — felie­
ton; 21.50 Znasz li ten głos? — R. 
Tauber: 22.08 Gwiazda siedmiu wie 
czorów — zespół „Mamas and Pa- 
pas”; 22.15 Powieść w wyd. dźw.: 
„Potop”; 22.45 Jazz i beat na fle­
cie; 23 Uroki egzotyki; 23.05 Mu­
zyka nocą.

WIADOMOŚCI: 5. 6.30. 7.30. 8.30. 
10.30. 12.05. 15.30. 17. 18.30. 22.

TELEWIZJA 
WTOREK — PROGRAM T: 8.35 

— „Tagehuch — dziennik dr Han 
sa Franka” — film TVP: 10—10.20 
— Dla szkół (kl. IV): „Mazowsze

lęka, Wola). Ponoć część prac 
powinny tu wykonać dzielni­
cowe rejony dróg i zieleni. 
Oby uczyniły to jak najprę­
dzej.

M Nie są te nasze poznań­
skie budynki dworcowe zbyt 
reprezentacyjne, ale — jak się 
mówi w DOKP — jeszcze 
PKP nie stać na wybudowa­
nie nowych (przykład: Garba­
ry czy Starołęka). Na razie — 
notowana poprawa estetyki, 
to zasługa pracowników po­
szczególnych dworców i bran­
żowych służb DOKP.
• Bardzo trafny okazał się 

pomysł wyposażenia dworców 
w jednolite, estetyczne ławki. 
Skończyła się zatem w pocze­
kalniach dworcowych miesza­
nina krzeseł, ławeczek, tabo-* 
retów itp. sprzętów do siedze­
nia. Obecnie ustawiane ławki, 
wykonane solidnie, produko­
wane są przez jedną ze spół­
dzielni pracy. Proponujemy 
jeszcze ujednolicić ławki na 
peronach dworcowych.

Tym razem odnieśliśmy z 
kolejnego objazdu dworców o 
wiele przyjemniejsze wraże­
nia. Widać, że coś się tu zmie 
nia, przynajmniej w grani­
cach istniejących możliwości 
i najkonieczniejszych potrzeb. 
Można wyrazić przekonanie, 
że w większości przypadków 
koniec maja stanie sie dniem 
gotowości do sezonu. A swoją 
drogą — trzeba wyrazić prze 
konanie, że na obecnych za­
biegach się nie skończy, że nie 
będą to prace jednorazowe.

EUGENIUSZ COFTA

„Cepelia" — Poznaniowi

Cykl imprez regionalnych zespołów
Pod ogólnym hasłem „Cepelia Poznaniowi” zorganizowa­

ny zostanie w naszym mieście przegląd regionalnych zespo­
łów pieśni i tańca, pozostających w gestii Związku Spółdziel­
ni Przemysłu Ludowego i Artystycznego „Cepelia”.
W przeglądzie poznańskim, 

który stanowić będzie elimi­
nację do tego typu imprezy or 
ganizowanej na szczeblu cen-

Z Kubania
— na Cytadelę
Wildecki Zarząd Dzielnico­

wy. TPPR zainaugurował wczo 
raj obchody 50 rocznicy utwo­
rzenia Związku Socjalistycz­
nych Republik Radzieckich. 
Podczas spotkania aktywu To­
warzystwa, w którym obok 
władz politycznych i admini­
stracyjnych dzielnicy uczest­
niczyła trzyosobowa delegacja 
Towarzystwa Przyjaźni Ra- 
dziecko-Polskiej z Moskwy, 
przekazano do Muzeum w Par 
ku Przyjaźni i Braterstwa Bro 
ni na Cytadeli urnę z ziemią 
pobraną z pól bitewnych Kras 
nodaru. Aktu przekazania do­
konał zastępca przewodniczą­
cego ZD TPPR Jan Wąsowski, 
który urnę tę przywiózł z da­
lekiego Kubania.

Konsul generalny ZSRR Ni­
kołaj Tałyzin mówiąc o do­
niosłości powstania przed 50 
laty Związku Socjalistycznych 
Republik Radzieckich przy­
pomniał podstawy więzi przy 
jaźni, łączącej oba narody: poi 
ski i radziecki oraz życzył 
aktywistom wildeckiego TPPR 
sukcesów w dalszej pracy.

Zebrani wysłuchali również 
okolicznościowego referatu.

wczoraj i dziś”: 10.55—11.30 — .Tez 
polski (kl. III lic.) — G. B. Shaw: 
„Pigmalion”; 12.45 i 13.55—14.25 — 
Przysposobienie rolnicze: „Uno­
wocześnienie pomieszczeń inwen­
tarskich”: 15.20 — Politechnika TV 
— Matematyka (I rok): ..Zastoso­
wanie całki w fizyce” — cz. I i II: 
16.30 — Dziennik; 16.40 — „Praca 
dla kobiet”: 17.10 — „Nabvtki i 
darv Muzeum Historii m. Pozna­
nia”: 17.30 — Ekran Młodych: 19.20 
— Dobranoc i Dziennik: 20 — 
Przed meczem Polska — Hiszpa­
nia w piłce nożnej: 20.10 — „Tage- 
buch — dziennik dr. Hansa Frań 
ka” — film prod. TVP: 21.35 - 
Sylwetki X Muzv — Maria Olej­
niczak. reżyser ze Studiów Opra­
cowań Filmów; 22.05 — Dziennik: 
22.20 — Kronika Mistrzostw Euro­
py w zapasach: 22.45—23.45 — Po­
litechnika (powt.).

PROGRAM II: 17.15 — Świat w 
kamerze naszych reporterów —, Z 
kamera przez Kubę: „Cienaęueros 
de Zapata” , „Banany” — reportaż 
Tele-Aru; 17.45 „Oflag 4-A” — pro­
gram publicystyczny; 18.15 —
..Kryptonim N-3” — felieton fil­
mowy; 18.45 — Jeżyk francuski- 
19.20 — Dobranoc i Dziennik: 20.05 
— „W najstarszym cesarstwie 
Afryki” — TV Atlas Swiat-a; 20.■‘O 
— „Śpiewa i tańczy Zesnół Poli­
techniki Warszawskiej”; 21.25 — 24 
godziny: 21.35 — „Własnymi ręka 
mi” — fjim: 21.50 Jęzvk rosviski 
(nowt.): 22.20 — Kino Wersji Ory­
ginalnej; „Nicholas Nickleby” — 
film ani.

Na przykład na Dębcu

Brak pietruszki czy inicjatywy?
Narzekania mieszkańców Dębca na kiepskie zaopatrzenie 

w warzywa i owoce spowodowały wczoraj nasz reporterski 
zwiad. Jego wyniki nie najlepiej świadczą o pracy handlow­
ców tej branży.

O godzinie 9 większość pó­
łek w sklepie owocowo-wa­
rzywnym przy ul. Osinowej 
1446 była pusta. Klientki od­
chodziły od lady z niczym, 
gdyż na ich pytania o mar­
chew, sałatę, jabłka, porę, pie 
truszkę, rabarbar, buraki, ki­
szoną kapustę sprzedawczyni 
miała tylko jedną odpowiedz: 
„Nie ma, nic nie ma; może o 
jedenastej coś dowiozą”.

W rozmowie z gospodynia­
mi domowymi reporter do­
wiedział się, że towar do tego 
sklepu dowożony jest zwykle 
między 11 a 12. Ledwo więc 
złożą, a już następuje przerwa 
obiadowa (od 12 — 14). W re­
zultacie sklep oferuje większy 
(od opisanego) wybór warzyw 
dopiero po godzinie 14. A więc 
wówczas, kiedy gospodynie 
najczęściej już kończą goto­
wanie posiłków. Praktyki sto­
sowane w sklepie przy ul. Osi 
nowej sprawiają, że jest on 
nieprzydatny dla klientów.

W innych dębieckich placówkach 
sprzedaży warzyw i owoców sy­
tuacja była lepsza, ale trudno ją 
nazwać dobrą. W sklepie nr 25 PP 
Warzywa-Owoce przy ul. Jaworo­
wej nie było m. in. selerów, bura­
ków i kiszonej kapusty. Pytanie 
reportera o jabłka zostało skwito­
wane przez ekspedientkę „dobrą” 
radą: „Niech pan poszuka u pry­
waciarza”.

Tymczasem jabłka można było 
kupić w sklepie PP W-O przy ul. 
Łozowej 90. Nie mieli tam nato­

tralnym z okazji VI Zjazdu 
Delegatów Centralnego Związ­
ku Spółdzielczości Pracy weź­
mie udział 9 zespołów.

I tak 27 bm. w Sali Wielkiej 
Pałacu Kultury koncertować 
będzie pięć pierwszych zespo­
łów: „Koronka” z Bobowej 
pow. Gorlice, „Honiaków” 
pow. Cieszyn, „Kamionka” z 
Łysej Góry pow. Brzesko, 
„Halny” z Zakopanego oraz 
poznańska „Cepelia”. 28 bm 
przez Salę Wielką Pałacu prze 
winą się cztery dalsze zespo­
ły: „Pilsko” z Żywca, „Opocz- 
nianka” z Opoczna, „Kurpian- 
ka” z Kadzidła, „Podhale” z 
Nowego Targu. Wszystkie wy­
stępy rozpoczną się o godz. 18. 
Niezależnie od konkursowych 
występów wszystkie zespoły 
wezmą jeszcze udział we 
wspólnym plenerowym kon­
cercie 30 bm. na stadionie 
„Olimpijskim”, na Golęcinie. 
Pónadto zespoły cepeliowskie 
dadzą jeszcze szereg koncer­
tów w różnych punktach mia­
sta oraz wystąpią barwnym 
korowodem w 1-majowym 
pochodzie, (ob)

FOTOGRAFIKA:

Udany debiut
Jerzy Tywoniuk jest uczestni- 

kiem pracowni fotoamator- 
skiej działającej przy Pałacu 
Kultury. Toteż jego obecną in­
dywidualną wystawę w Salonie 
PTF przy ul. Paderewskiego pt. 
„Spojrzenie” należy uznać jako 
absolutny debiut publiczny.

Ten młody autor prezentuje 
40 fotogramów o bardzo uroz­
maiconej tematyce. Są tu próby 
portretu, jest pejzaż, widać się­
ganie po reportaż. W całości 
trudno jednak scharakteryzować 
główny nurt zainteresowań, cho 
ciąż dominują chyba próby na­
strojowego traktowania tematu, 
obojętnie co sobie autor obiera 
za przedmiot fotografowania. 
Charakterystyczne w tym wzglę­
dzie są tu Sukiennice krakow­
skie, fotografowane wieczorem, 
czy postać tancerki.

Tywoniuk jest w pełni reali­
stą. Nie stosuje zbyt głębokich 
metafor, nie fantazjuje, co jest 
dobrą stroną jego zdjęć. Chociaż 
orzyznaję, że oglądałem ekspo­
zycję z mieszanymi uczuciami. 
Może dlatego, że nie na wszys­
tkich pracach widać staranność 
warsztatu. Sprawa do całkowi­
tego usunięcia na przyszłość, w 
co wierze. Bo w sumie — uda­
ny to debiut i start na szersze 
w dy wystawiennicze.

E. C. 

miast ani kapusty ani buraków. 
„Ogórki kiszone już się kończą” 
— oświadczyła sprzedawczyni.

Sklep PSS owocowo-warzywny 
przy ul. Dzierżyńskiego 314 był 
zamknięty. Na drzwiach widniała 
kartka: likwidacja sklepu. Przy 
pętli tramwajowej staragan owo­
cowo-warzywny byl nieczynny.

Wystarczy chyba tych przy­
kładów, by stwierdzić, że na­
rzekania mieszkańców Dębca 
są w pełni uzasadnione. O tym 
zaś, że przyczyną kiepskiego 
zaopatrzenia w zasadzie nie 
jest brak towaru, lecz brak 
inicjatywy handlowej przeko­
nał się reporter wpadając do 
kilku innych sklepów omawia 
nej tu branży w śródmieściu. 
Zresztą nawet kiosk przy zbie 
gu ulic Wspólnej i Dzierżyń­
skiego (m. in. oferował rabar­
bar i jabłka) dystansował du­
ży sklep przy ul. Osinowej. 
Aliści nie po to są na Dębcu 
sklepy owocowo-warzywne, by 
mieszkańcy tego osiedla zaopa 
trywali się w odległych punk­
tach sprzedaży ,(y)

Plakaty 1-majowe 
w księgarniach

Z okazji 1 Maja wydane zostały 
okolicznościowe plakaty o tema­
tyce politycznej i ekonomicznej. 
Są one wykonane na wysokim po 
ziemie artystyczno - graficznym. 
Plakaty, które służyć mogą do de­
koracji zakładów pracy, instytu­
cji, urzędów i placówek handlo­
wych są do nabycia w księgar­
niach „Domu Książki”; „Czło­
wiek — Świat — Polityka” (na­
przeciw gmachu KW PZPR, ulica 
Czerwonej Armii), przy nl. Wiel­
kopolskim i Księgarni Muzycznej 
(ul. Ratajczaka). (Stach)

Egzaminy
na kartę rowerową
Z okazji Tygodnia Kultury na 

Jezdni Wydział Kontroli Ruchu 
Drogowego KM MO w Poznaniu 
organizuje w Szkole Podstawowej 
nr 38, przy Ogródku Ruchu na Wi 
nogradach, otwarte egzaminy na 
kartę rowerową dla młodzieży i 
innych mieszkańców Poznania.

Egzaminy odbywają się do 29 
bm. w godz. 16—18. Dojazd tram­
wajami linii 10, 15 i 16. (na)

Mil
(Wlewków

Tel 657 18. qodi 8.30—15 |

• Ze spacerów po parku sołac- 
kim szczególnie w niedziele korzys 
ta niezliczona rzesza poznaniaków. 
Dlatego właśnie w tym narku po­
winno zadbać się o dostateczna licz 
be ławek.

9 Chciałem kupić w sklepie spo 
żywczym PSS nr 236 przy ul. Urba 
newskiej pięć piw (oczywiście mia 
łem butelki na wymianę). Sprze­
dawczyni odmówiła mi, oferując 
najwyżej butelkę i to z wypiciem 
przed sklepem. Na moje pytanie 
dlaczego — usłyszałem odn^wfedź: 
otrzymałam tylko 20 butelek niwa 
i muszę wszystkich obdzielić. Odno 
wiedzi komentować nie muszę, 
prawda? — pisze p. Cz.K.
• W listopadzie ub.r. ustawiono 

przed blokiem nr 60 na ul. Pogod­
nej rusztowanie. Prawdonod^bnis 
by tynkować blok. Górna cześć blo 
ku zaczęto robić. — Trwało to za­
ledwie parę dni. Zdrapany tynk le 
ży na pomostach. Przy najmniej­
szym wietrze wnada do mieszkań. 
Lokatorzy pytaja czy jest w planie 
dalsze tynkowanie budynku? Jeśli 
nie to dlaczego nikt nie zajmie się 
rusztowaniem?

A Od kilku lat w holu Dworca 
Głównego w Poznaniu można uzy­
skać w okienku „Informacja tury­
styczna” oraz zobaczyć w rozkła­
dzie jazdy typu ściennego — infor­
macje dot. rozkładu lotów PLL 
„Lot” w całym kraju jak również 
autobusów. Poinformował nas o 
tym zastępca naczelnika stacji PKP 
Poznań — Główny.

A Kolejowa Spółdzielnia Miesz­
kaniowa wyjaśnia, że w związku z 
dużym spadkiem ciśn’enia wody w 
sieci miejskiej nastąpiło przepala­
nie styków wyłączników olejo­
wych regulujących ciśnienie hyi 
droforów. I dlatego na najwyż­
szych piętrach budvnku przy ul. 
Szamotulskiej ino nie było wody. 
Obecnie hydrofor jest naprawiony 
i czynny.

A Rejonowa Spółdzielnia Zaopa­
trzenia 1 Zbytu „Samopomoc 
Chłopska” wyjaśnia, że sklep spo­
żywczy nr 3 w Piątkowie przy ul. 
Obornickiej od lutego br. jest otwar 
ty codziennie od godziny 7 do 12 
1 od 14 do 19.
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